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Redukcja banków dewizowych. 


Tel. wł — WARSZAWA, 12 marca. 
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Ne 66. 


tylko 30 banków (szczegółowy spis poda- 
jemy w naszym dziale handlowym — Przy- 
pisek Red.), przeważnie przedwojennych 
spółek akcyjnych. 

' Rozporządzenie wywołało kolosalną 


4 Zapowiadane przez „Republikę* na sku- 
ek akcji naszego pisma ograniczenia bav- 
tów dewizowych weszły już w życie, Do- 
s©AcCZas z praw dewizowych korzystało 


Łodzi bankowi depozytowemu którym w określić go wyłącznie na jeden 1:0-mille 
swoim czasie zajmowała się „ Republika" |od sumy zakupu w markach polskich. 

Łódzkiego bankowi depozytowemu i inn.| - Ministerstwo finansów spodziewa się, 
Barki obdarzone przywilejem będą mimo |;; t rurowe środki zmniejszą spekulacje 
to ogreniczone przez specjalną komisję kon | qbniżającą kurs naszej marki oraz ograni: 
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| tonerów“, Obecnie korzysta z praw tych 


A banków akcyjnych, 640 ich oddziałów i 
domów bankowych, a z praw komisjo- 
ierów 22 domy bankowe i 98 t, zw. „komi- 


, GABINET 


PAT — KOWNO, 12 marca. Prezes ra- 

7 minstrów Galwanauskas wygłosił w 

i teimie deklarację nowego rządu, Co do po- 
lityki zagranicznej‘ Galwanauskas wyraził 
że Litwa będzie podtrzymywała dobre 
stosunki sąsiedzkie z krajami ościennemi. 


A | stosunku do Polski zapowiedział dalszą 


i, Walke o zabraną Litwie Wileńszczyznę. — 


i Read litewski będzie się starał najprędzej 


f Włączyć Kłajpedę do Litwy, Deklaracja 


raj 
E 
| 


| 
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, Balwapauskasa spotkała się z ostrą kry- 
kl Ika opozycji, W głosowaniu padło 38 gło 
W za rządem, a przeciw rządowi również 
9 głosów, Poraz pierwszy w głosowaniu 
brali udział posłowie polscy. 


| PAT — KOWNO, 12 marca. Po dekla- 


Rej programowej Galwanauskasa przed- 
wa frakcji polskiej złożył następują- 


np 


senzację w sferach finapsowych, M. inn, 
odmówiono praw banków dewizowych 
znanym bankom: Szereszewskiego, Natan- 
sona, Bankowi Międzynarodowemu, a z 


trolującą która uniemożliwi spekulacje czą dotychczasowe wyzyskiwanie przez 


walutowe; podobnież znajduje się w opra: |panki klijenteli przemysiowej i handlowej. 


cowaniu ustawa o ograniczeniu zysku, | 


płynącego z handlu walutowego, tak, aby 


J. U, 


GALWANAUSKASA ZACHWIANY. 


Polacy głosowali 


ogólnikami, nie usłyszeliśmy niczego, coby 
rokowało zmianę w beznadziejnem poło- 
żeniu ludności polskiej na Litwie, Nie ma- 


przeciw rządowi. 


jąc zapowiedzi zmiany kursu polityki ze 
strony nowego gabinetu, czujemy się zmu- 
szeni głosować przeciw rządowi. 


Litwa musi uznać warunki ententy, 
W PRZECIWNYM RAZIE NIE OTRZYMA KŁAJPEDY: 


PAT — KOWNO, 12 marca. Prezesa. 
ministr, Galwanauskasa odwiedzili przed- 
siawiciele Francji i Anglji w Kownie i za- 
żądali ustnych wyjaśnień w tym kierunku, 
czy Litwa przymuje warunki, postawione 
jej przez ententę w związku ze sprawą 
Kłajpedy i czy wyśle delegatów w celu 
podpisania odnośnej konwencji.. Przedsta- 
wiciele koalicji zakomunikowali Galwa- 
nauskasowi, że mocarstwa sojusznicze u- 
ważają postawione warunki jako ostatecz- 


i łe oświadczenie: Poza nic nie mówiącemi lne Jędynie na zasadzie tych warunków | lityczną antylraycuską i antypol 


może nastąpić oddanie Kłajpedy Litwie, — 
Ze strony litewskiej oświadczono, przed- 
stawicielom ententy, że do Paryża uda się 
prezes ministrów Galwanaukas. ; 


CZEGO CHCĄ NIEMCY KŁAJPEDZCY. 


AW, — KŁAJPEDA, 12 marca. „Deut batwienia 


tem żądają iNemcy utrzymania języka nie- 
mieckiego w szkołach i urzędach, wolno- 
ści wyznań i pracodawstwa społecznego. 
Niemcy domagają się utworzenia  litew- 
skiego państwa związkowego z terytorjów 
Litwy i Kłajpedy, pod względem zaś za- 
rządu wewnętrznego zachowania autono- 
mji, polegającej na tem, że ciało prawo- 
awcze , wybrane w drodze powszechnych 
wyborów wyłoniłoby rząd krajowy. 
DZIAŁALNOŚĆ KOMIS, KŁAJPEDZKIEJ 
W KOWNIE, 
AW. — KOWNO, 12 marca. Komisja 
kłajpedzka w Kownie rozpoczęła swe 


, ustalając następujący porządek za- 
spraw: 1) Praktyczna * strona 


scher Heimatsbund'* wysłał do komisarza '!wprowadzenia waluty litewskiej, 2) pege 


litewskiego Smetony delegacię z memorja- 
łem, wskazującemy na możliwość porozu* 


pry waj litewskich taryf celnych dla 
edy, 3) ulepszenie komunikacji mię- 


mienia Niemców Kłajpedzkich z Litwina-|dzy Litwą a Kłajpedą. Komisja wyłoniła 


mi. Memorjał proponuje a | sy po- 


SPRAWY POLITYKI POLSKIEJ. ` 


SPRAWA KOLONISTÓW NIEMIECKICH 
W LIDZE NARODÓW. 

PAT — HAGA, 1 marca. Sprawa kolo- 
listów niemieckich w Polsce, przesłana 
Przez radę Ligi narodów, do trybunału mię 
Zynarodowego w Hadzie, ma wejść na p^- 
zadek dzienny w najbliższej sesji tryb':- 
tału, która otwarta będzie w połowie 
ĉzerwca, 


PLOTKI „GAZETY WARSZAWSKIE:* 
O DYMISJI JÓZEFA PIŁSUDSKIEGO. 


_PAT. — WARSZAWA, 12 marca — 
Upoważnieni jesteśmy do zaznaczenia, 
żę notatka „Gazety warszawskiej“ z 
i. 12 bm. o wniesieniu prośby o dymis- 
$> przez szefa sztabu generalnego mar- 
alka Piłsudskiego w związku z zamie 
Tzonem ustaleniem kompetencji naczel- 
nych władz wojskowych, nie odpowia- 
a istotnemu stanowi rzeczy. 


Z PADY MINISTRÓW. 


Rada Ministrów na posiedzeniu w 
dniu 12 bm. rozpatrywał. zasady projek 
U ustawy o uposażeni.. funkcionarjuszy 
Daństwowu': 1 wojskowych. Projekt 
Gi, zmierzający do uproszczenia do- 
tychczasowego skomplikowanego sy- 
Stemu obliczania płac urzędników i woj- 

owych, a nadto dążący do możliwe 


Mussolini uzupełnia parlament 


go polepszenia warunków bytu: rzesz u- 
rzedni .ych oraz do jednolitego trakto- 
wania,- pracówników : państwowych 
wszystsich.dykasterji, został "w zasi- 
dzie przyjęty i ma być jeszcze uzgod- 
niony przez szefa rządu z poszczególńie- 
mi ministrami. W związku z tem Rada 
Miuistrów uchwaliła, że uposażenie sę- 
dziów w zasadzie prokuratorów określi 
osoba, ustawa. Z końcem bieżącego ty- 
godnia projekt ustawy 0 uposażeniu u- 
rzędników wniesiony będzie do la$ki 
marszałkowskiej. w Sejmie. 2108 


Na tem samem posiedzeniu uchwało |. 


no projekt noweli do ustawy 0 zaopa- 
trzeniu emerytaliem wojskowych i ich 
rodzin. Omówiono również szereg szcze 
gółów w sprawie skoordynowania prac 
Rządu, Sejnru i Senatu. 

Wreszcie rada ministrów przyjęła 
u ulone przez komitet polityczny w dn. 
10 bm. dyrektywy. udzielone ministrom 
sr. aw zagranicznych, Skrzyńskiemu, w 
związku z'iego wyjazdem do Paryża. 


PRASA ŁOTEWSKA O KONFERENCJI 
BAŁTYCKIEJ. 


Tel. wł. — RYGA, 12 mraca — W ło 
tewskiej prasie ukazał się szereg arty- 
kułów życzliwych dla konferencji b-l- 
tyckiej i omawiających szeroko jej wiel 
kie znaczenie dla spółżycia politycznego 
i gospodarczego państw baltyckich. 


„NACZELNĄ RADĄ EKONOMICZNĄ”. 


AW. — RZYM, 12 marca. — Prezes 
Minstrów Mussolini powziął zamiar uzu- 
Pełnienia parlamentu nowym organem w 
Postaci „Naczelnej rady ekonomicznej", 
R Órą ma się opierać na prowincjonalnych 
adach ekonomicznych. Te ostatnie miały- 
Y się uformować z miejskich izb handlo- 

0-przemysłowych, po odpowiedniej refor 
ie tychże, zamierzonej już za poprzednie., 
0 gabinetu. 

Podstawą tej reformy jest skasowanie 

, Przymiotnikowego głosowania przy wy- 
rach do izb 'handlowo-przemys.owych i 
pienie go systemem pluralnym, -przy» 


czem dla każdej izby ma być ustanowió- 
na proporcjonalność odnośnie do zawodów 
tak, aby skład izby odzwierciadlał dokła- 
dnie układ i wzajemny stosunek miejsco- 
wych sił gospodarczych. ' 
Reforma ta, tak ze względu na przed- 
stawicielstwo miejscowych sił syndykal- 
nych, jak i na zsyntetyzowanie całego eko- 
nomicznego życia kraju, miałaby bardzo 
doniosłe znaczenie i byłaby żywotnem u- 
zupełnieniem parlamentu, cierpiącego, tak 
jak i prawie wszędzie, na brak kompeten- 
cji ekonomicznych | 1-7 A 
~ . . AZ Ś 4 


For? 


odńośne podkomisje dla tych spraw. 


Kontrpropozycje tureckie 
WYWARŁY W..ANGLJI DODATNIE WRAŻENIE. 


PAT — LONDYN, 12 marca. W oficjal- 
nych angielskich kołach panuje „wrażenie, 
że istotna treść kontr-propozycji tureckich 
jest bardzie jzadowalniająca, niż meżna się 
tego było spodziewać, na zasadzie treści 
noty, która poprzedziła nadejście kontr- 
propozycji. | 


PAT:-— PARYŻ, 12 marca. Jak dono- 
szą z Argory, tylko dzięki energiczn.; íin- 
terwencji Kemala baszy, zgromadzenie na- 
rodowe ustaliło votum za”f»npia dla rządu. 
Z wotemu głosowało **9 posłów. przeciw 
20, a 96 wstrzymało sie od głosowania 


Oddziały G. P. U. zagranicą. 


*MAJĄ ONE ŚLEDZIĆ EMIGRANTÓW ROSYJSKICH. 


AW. — LWÓW, 12 marca. — „Gazeta 
Lwowska” dowiaduje się z pogranicza pol- 
sko-sowięckiego, że komisarjat dla spraw 


wewnętrznych uchwalił, celem wzmocnie- | 


nia pracy sowieckich agentów zagranicą, 


założenie zagranicznych oddziałów G, P. U 


(b. czerezwyczajka) — we wszystkich cen- 


trach, gdzie istnieją konsularne reprezen-- 


tacje władzy sowieckiej. Oddziały te mają 
w ścisłej łączności z urzędami konsular- 
nymi pilnować zachowania się kół emi- 
grantów rosyjskich, zwłaszcza zaś tych, 
którzy z jakichkolwiek powodów wracają 


do Rosji. Narazie założono takie oddziały 
w Rydze, Berlinie, Pradze, Londynie i Wie 
dniu. 

Do dyspozycji każdego z tych oddzia- 
łów przeznaczył tząd sowiecki kredyt w 
wysokości 1 miljona rubli złotych, przy- 
czem, w razie potrzeby mogą oddziały ko- 
rzystać z funduszów politycznych repre- 
zentacji sowieckich oraz zagramcznych od- 
działów Wniesztorga, Główne kierownic: 
two zagranicznych oddziałów G. P. U. ob- 
jął znany działacz bolszewicki Miedwiejew. 


STAN ZDROWIA AMBASADORA 

, ANGIELSKIEGO. j 
PAT. — LONDYN, 12 marca — Z Pa 
ryża donoszą, że stan zdrowia . angiel 


|skiego ambasadora w dalszym ciągu się 


poprawia, tak, iż należy przypuszczać, 
że w niedługim czasie ambasador będzie 
mógł brać udział w posiedzeniach konfe 
rencji ambasadorów. 
W STANIE ZDROWIA LENINA NASTA 
PIŁO POGORSZENIE. 

AW. — MOSKWA, 12 marca = Dnia 
12 bm. ukazał się nadzwyczajny tek 
„Prawdy“ z biuletynem o stanie zdro- 
wia Lenina- Jest to pierwszy wypadek, 
że władze sowieckie stwierdzają oficjal- 
nie, że stan zdrowia Lenina jest bardzo 
ciężki. i 

W biuletynie, podpisanym przez dr. 
dr. Minkowskiego, Foerstera i Kramme- 
ra, stwierdza się, że w ostatnich dniach 
nastąpiło znaczne pogorszenie. Prawa 
rai noga zostały, sparaliżowane. ‘ Biu- 
letyny o stanie zdrowia Lenina będą 'wv 
d. «ane codziennie, / 


PROCES FANNY DITTNER. 

AW. — LWÓW, 12 marca — Dnia 
12 bm. po poł. zamknięto, trwającą 18 
dni, rozprawę przeciw  denucjatorce 
austrjackiej, Fanny Dittner. Przemawia 
ło kilku adwokatów, którzy, jako prawni 
zastępcy niektórych poszkodowanych 
wskutek“ oszczerczych denuncjacji oskar 
żonej, zażądali dla nich odszkodowań w 
ogólnej kwocie 713.000 złotych polskich 
i 23.500 koron austrjackich w złocie. 

Obrońca oskarżonej dr. Stankiewicz 
przemawiał blizko 4 godziny. Następnie 
wygłosiła krótkie rzemówienie oskarżo- 
żona i replikował prokurator. 

Wyrok będzie pgłoszony we środę 
o godz. 1 po południu. 


UKŁAD AMERYKAŃSKO-FIŃSKI. 
PAT. — WASZYNGTON, 11 marca— 
Został tu zawarty układ amerykańsko- 
fiński w sprawie konsolidacii długu fiń- 
skiego według tychże zasad, według któ: 
rych nastąpiła konsolidacia długu angiel- 
0: 
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Ale w fonie jego panuje rozbieżność pogiądów. | 


ro Wolffa dońosi: Poseł dt. Stresemann 
przemawiał tu wcżoraj na zgromadzeniu 
publicznem o ogólnem położeniu politycz- 
nem. W sprawie stanowiska dr. Cuno o- 
świadczył, że gabinet ten ma zapewnione 
poparcie nietylko w kołach paftji rządo- 
wych, lecz także i ze strońy tych partjł, 
które w rządzie udziału nie biorą. Strese- 
mann zaznaczył, że Francja powinna się il- 
czyć z możliwością dłuższej egzystencji ġa- 
binetu dr, Cino. 

AW. — BERLIN, 12 marca — Kilku 
ministrów Rzeszy, korzystając z niedzie 
li, wygłosiło szereg przemówień w róż- 
nych miastach, ilustrując obecne poło- 
żenie. 

Minister dr. Tlermes, w przemówie- 
niu, wygłoszone w Hagen, wskazał, iż 
celem obecnej walki ze strony Niemiec, 
jest uzyskanie podstaw dla traktowafmia 
kwestji reparacyjnej, jako zagadnienia 
wyłacznie gospodarczego, 

Te 2 przemówienia członków rządu 
ni.mieckieqo wskazują, że w łonie ga- 
binztu Rzeszy niemieckiej istnieje sprze 
czność poglądów na najżywotniejsze in- 
teresy Niemiec. 

MINISTROWIE NIEMIECCY DEMON- 

STRUJA PRZECIW FRANCJI. 

PAT. — HAGEN, 12 marca — Wolff. 
Odbyło Się tutaj posiedzenie wydziału 
niemieckiej partjj centrowej, Przy oka- 
zji doszłó do wielkich manifestacji pu- 
blicznych przeciw Francji. W mtanifes- 
tacjach wzięło udział kilku posłów -do 
parlementu, minister finansów Rzeszy 
Hermens, b. kanclerz Fehrenbach | wie 
lu ianych. Minister finansów wygłosił 
przemówienie, w którem krytykował 
klzuzule e'ronomiczne i polityczne trak= 
tatu wersalskieco, zarzucając Frateji, że 
to ona umiemożliwiła uregulowanie spra 
wy odszkodowań. 


Tageblatt“ zarzuca otwarcie niewłaściwe 
przedstawienie sprawy w komunikatach 
rządowych, „Berliner Tageblatt" pisze, że 
zabawnem fest składanie całej winy na at- 
tystów i dyrektorów teatrów, podczas gdy 
w Bawarji każde dziecko wie, że główny 
mi motorami spiska są generał Ludendorf 
i pulkownik Xylander. Wiadomości te 
„Berliner Tageblatt“ uzupełnił rewelacją 
o całych arsgnalach broni jakiemi spisek 


| 


Z Warszawy. 


DELEGACJA RADY MIEJSKIEJ U PRE 

ZYDENTA WOJCIECHOWSKIEGO 

l PREMIERA SIKORSKIEGO. 

Specjalna delegacja wybrana na osta 
taiem zebrania rady miejskiej 
s wie zosfanie dziś przyjęta przćż prez 
riin. gen. Sikorskiewó. Delegacia przede 
stawi premierowi krytyczną sytuację 
1...nsową stolicy i będzie prosić o po- 
moc państwa. 


Deleracja będzie również -przyjęta 
na audiencię u rezydenta Woiciechówe 
s] SZA 


OFTARY MIN, ZDROWIA, 

Ministerjam zdrowia wyasygnował 100 
miljonów marek na cele zwiążane ż opie- 
ką nad dzieckiem; 20.000 .000 marek na 
sanatorjum dla dzieci umienia rektora Bru- 
dzińckiego, 50.000.000 na sanatorjum dla 
grużliczych w Zakopanem; 20.000.000 na 
zakład dla dzieci w Róstkowicach i 10 mi- 
liona na przytułek dla dzieci ewangelików. 


POLSKA BĘDZIE ŻYWiĆ REPARTJAN- 

TÓW ROSYJSKICH, 

Nasz watszaw. kor. telef, 

Rząd polski zezwolił na transpył przez 
Polskę 21 transportów repatrjantów rosyj- 
skich 2 Austrji i zgodził się na żywienie 
ich w drodze. 


ZWROT MIENIA OPPWAKUĄCANE 
GO 


_ Dziś przybyło do Warszawy 10 wa 
Ronów mienia reewakuowanego z Rosji: 
Wagony zawierają akta i archiwa 
miasta Warszawy, justytucji sądowych 


pu PYłezo palacu cesarskiego w Spale 


kad 


w Warjk 


szerókó mowę 
przewodniczącego niemieckiej partii Iu= 
dowej Strescnianna. wygłoszoną w dn. 
11 bm. we Frankfurcie nad Menem, w 
której Streseman oświadczył m. in4 że 
z chwiłą, gdy sufna reparacji nienfiec- 
kich będzie ostatecznie ustalona, pań- 
stwo niemieckie będzie mogło należyci2 
rozwinąć wszelkie możliwości ściągania 
podatków w większym, niż dotąd stop- 
niu, 

Prasa paryska widzi w tem pośred- 
nie stwierdzenie, że Niemcy nie zdobyły 
sir dótąd na maksimum wysiłku , które 
było konieczne dla zadośćuczynienia ŻĄ- 
dantóm reparacyjńym  _Francfi, a więc 
tem samem fie Uczyńiono ze strony nie 
mieckeij wszystkiego, eo było koniecz* 


+ 


W ZAGŁEBIU RUHR. 


nem dla uniknięcia okupacii zaglębia 

Ruhr. 

O PERTRAKTACJE FRANCUSKO- 
NIEMIECKIE, 


PAT — WIEDEŃ, 12 marca. „Der Mor- 
gen" donosi z Berlina: W berlińskich kó- 
łach politycznych śledzą = wieikiem zainte- 
resowaniem dyskusję, prowadzoną od pe- 
wnego czasu na łamach prasy paryskiej, 
omawiającej warunki, jakie należałoby po- 
stawić Niemcom w celu zakończenia kon- 
fliktu w zagłębiu Ruhr/ Zdaniem dzienni- 
ków w Berlinie cądzą, że w niedalek'm cza 
sie można będzie przystąpić do dyskusji z 
Francją. „Vossische Zeitung” oświadeza 
się za roważnem traktowaniem sprawy. 
PARY e 


ŚLEDZTWO W SPRAWIE ZAMÓRDO- |raz dla odebrania pangerinanistom wszel 


WANIA FRANCUZÓW W'BUER. 
Sprawcą zbrodni jest agent „zielonej 
policji”, - 

PAT. — PARYŻ, 12 marca — Wstęp- 
ne śledztwo w śprawie zamordowania 
dwuch francuzów w Buer  ustaliło, że 
Sprawcą zbrodni jest b. agent „zielonej 
policji“. Chodzi więc w tym wypadku nie 
o wrogą manifestację ze strony ludności 
wobec wojsk okupacyjnych, ale o zbrod- 
nię jednego.z licznych agentów — prowo 
katorów, wysłanych na terytorhtm okt- 
powane przez Berlin, dla podtrzymania 
na tem terytorium podniecenia. Dzienniki 
sądzą, że sójusznićy nie dadzą się chwy- 
taé w pułapkę i potrafią zaczekać, aż od» 
najdzie się tych, którzy ponoszą odpo- 
wiedzialność za powyższe zajście. Cała 
prasa domaga się przykładnego ukarania 
sprawców, nietylko dlatego, że wymaga 
tego sprawiedliwość, ale również dla ża- 
bezpieczenia życia innym Francuzom ó- 


Tageblatt” twierdzi, że,cały Tyrol jest zmo 
bilizowany w wojskowych organizacjach 
nacjonalistycznych, . 
Obecnie „Rote Fahne” uzupełnia te re- 
welacje wiadomością o pobycie Ludendor- 
ła w Berlinie. Ludendorł od pięciu dni za- 
mieszkuje potajemnie w Berlinie. „Rote 
Fahne“ podaje jego dokładny adres wraz 
ź telefonem, Ludendori odbywa w Berlinie 
nieustanne kor.terencje » przedstawicielz : 


kiej chęci do prowokacji na terenie" oku- 
póowanym. Prasa przyłącza się do ener- 
giczńnych oświadczeń, złożonych przez 
Polńcare. Trzeba, pisze „Petit Parisien“, 
aby rząd niemiecki wiedział, że o ile rząd 
francuski zastosuje energiczne represje, 
to poprze gó cała Francia. 


PAT. — DUESSELDORF, 12 marca— 
Dwie podejrzane osoby, aresztowane w 
związku ż zamordowaniem dwuch Fran- 
cuzów w okolicy Buer,, usiłowały zbiec 
podczas drogi. Konwojujący żandarmi 
dali kilka strzałów, zabijając zbiegów na 
miejscu. Tłum Niemców zajął groźną po- 
stawę, wobec żołnierzy francuskich, któ- 
rzy w obronie życia musieli użyć broni. 
Pięciu Niemców zostało zabitych. + 


DOBRY STAN WOJSK OKUPACYJ- 
PAT. — DUESSELDORF, 12 marca == 


du oddziałów wojsk okupacyjnych w 24% 
lębiu Ruhr i stwierdził dobre warunki S- 
nitarne, w jakich się te wojska znajdum 
i doskonały ich nastrój. 
GEN. MAGINOT O SYTUACJI. 
AW. — PARYŻ, 12 marca. Tutejsze 


dzienniki podają oświadczenie jakie mini- 


jster wojny Maginot złożył w niedziel: 


przedstawicielom prasy w Duesseldorfic, © 
które brzmi jak następuje: Przybyłem tuta 
bo chciałem przekonać się, jak są tutaj W 
mieszczeni nasi żołnierze. Wrażenia moj 
są jak najlepsze. Zdziwiło mnie zachow% 
nie się ludności w zagłębiu. W żadnem mie 
ście, ani w Essen, ani w Bochum, dni W 
Dortmundzie nie słyszałem żadnych krzy 
ków, nie widziałem żadnych gestów, któ 
reby mogły być uważane za nieprzyjazne: 
a przecież wszędzie wiedziano kim jestem 
Nie ukrywałem się, przybywając całkiem 
jawnie do zagłębia. To spokojnie zachowa” 
nie się ludności zawdzięczamy zniknięgju 
policji niemieckiej, która wywoływała rôz- 
ruchy, Wynika z tego, że ludność zagłębia 
zachowywała się od początku okupacji sp9 
kojnie, gdyby nie rozkazy z Berlina. Nie 
przyjaciel nasz jest w Berlinie a nie w Z% 
głębiu. : 

AW — FARYŻ, 12 marca. Z okazji de- 
koracji krzyżem Legji Honorowej zwłok 
obu zamordowanych francuzów w Buer 
której dokonał minister wojny Maginot 1! 
bm. w Rechlinghausen, oświadczył on ©9 
następuje: Skrytobójcze mórderstwo musi 
być odpowiednio ukarane. Mimo, że jeste” 
śmy silniejsi, nienadużywaliśmy nigdy ná- 
sszej siły. Żołnierze nasi byli zawsze ł4- 
godnoi wobec ludności. Nie ścierpimy, aby 


Minister wójny Maginot dokonał przeglą bezkarnie przelewano nasżą krew. 


Ludendorff zorganizował spisek monarchistyczny. - 


Tyrol i Bawarja miały być ośrodkami odrodzonych Niemiec. 


BERLIN, 12 marca, Sprawa głośnego |rozporządzał w Tyrolu, Tyrol wraz z Ba- [mi niemieckiego faszyzmu przedewszyst- 
spisku monarchistycznego w Bawarji przy |warją i Austrją miał być ośrodkiem „odro- 
biera coraz większe rozmiary. „Berlinier |dzonych Niemiec* Ludendoria. „Berliner 


kiem ze znanym przywódcą organizacji 
bałtyckich Rosbachem, Poza tem konferu: 
je z Heltierichem, 

Jak „Rothe Fahne” twierdzi, Helffe- 
rich służy za pośrednika pomiędzy Luden- 
dorłem a kanclerzem Cuno. Zdaniem „Ro- 
te Fahne" rokowania między kanclerzem 
Cano i Ludendoriem są na jaknajlepszej 
drodze. Poza tem w rokowaniach bierze 
także udział hr. Rewentlow. „Rote Fahne‘ 
stwierdza, że konferencje te nie są niczem 
innem jak dalszym ciągiem bawarskiego 


PROCES TOEPLITZA, 


Przed sądcn okręgowym rozpoczeła 
sie dziś rozprawa sądowa przeciwko 12 
młodym ludzioni, oskatżonym © szer:>- 
nie propagandy bolszewickiej i upra- 
wianie szpiegostwa na szkodę państwa. 
Na ławie oskarżonych zasiadło 12 ös- 
arżonych z Leonem Toeplitzem na cze 
le, Wszyscy w wieku od lat 20 do 23. 
Sześciu z mich jest studeńtami wyższych 
uczelni, sześciu zaś. byłych wojskowych 

Akt oskarżenia zarzuca poszczegól- 
nym oskarżonym należenie do związku 
młodzieży komunistycznej, która sobie 
postawiła za cel przewrót komunistycz- 
ny w Polsce, oraz działalność przestęp- 
czą, Która wyrażała się w órganizowa- 
niu kół komunistycznych w wojsku, 
szetzenie literatury | komunistycznej, 
agitację wśród żołnierzy, prowadzenie 
pracy szpiegowskiej przez zbieranie ma 
terjałów co do liczebności pułków, na- 
strojów oficerów i żolńiierzy, namawia- 
nie żołinerzy dò niewypełniania  obo- 
wiązków siużby wojskowej itd. 

Jak orzekł jeden, z ekspertów, niektó 
rzy z oskarżonych prowadzili typową pra 
ce szpiegowską na kórzyść Rosji sowie 
ckiei. Do rożprawy zawezwano 10 ad- 
wokatów. Rozprawa zóstahie prawdo- 
podobnie odróczóna ż powodu nieprzy- 
bycia najważniejszych świadków. 


KONIEC STREJKU GÓRNIKÓW FRAN: 
CUT'TGM. 

PAT. = SAINT-ETIENNE. 11 marcà 
= Na posiedzeniu dolezatów. górników 
zamadła iednowrslną póhwałą © przerwa 
niu $trzjku i wznówieniu pracy W dniu ju 
trzejszym, 7 


Ca 


SKUTKI POGROMU W KOWIE. 


AW. — KOWNO, 12 marca — W wy 
niku pogromu w Kownie jest poszkodo- 
wanych wiele osób i sklepów. Niektóre 
sklepy wyglądają jak po pożarze, Stwier 
dzono, że w pogromie brała wybitny 
udział młodzież akadeniicka. i 


spisku. 

Dzisiejsze depesze donoszą z Monachjum 
o nowych aresztowaniach, Najbardziej sen- 
sacyjnem jest aresztowanie kupca nazwi 
skiem Berger, który znajduje się w ścisłym 
związku z  przedstawicielami związku 
„Bluecher”, Jak się okazało związek „Blue 
cher", który dawniej nosił nazwę „Tret 
Oberland" rozporządzał pieniędzmi ze źró” 
del zagranicznych. „Vossische Zeitung" 
pisze, że nie są to w żadnym razie źród!a 
francuskie, Źródła te w każdym razie znaj- 
dują się we Włoszech. 


Naczelnik Kowna wydał wczoraj To" 
zporządzenie, grożące w bardzo niewy” 
raźny sposób represjami uczestnikom 
podobnych rozruchów. Zwrot, zapowia* 
üający sankcję, brzmi: Uprzedzam, 28 
wszystkie osoby, które będą przyłapane 
ha podo! 'se* wypadkach, zostaną Pr 
ciągnięte do odpowiędzialności. 


p Nietylko 


O 
E Batysty, Etaminy, Gabardiny, Trykotiny, towary łokciowe 
i oraz wszelkie towary, wchodzące w zakres garderoby dam- 


skiej i męskiej, wyłącznie w 


„CONCORDIA 


Sp: z ogr. odp. 


Tanie! 
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na spłate ratami 


Łódź, Koństantynowska 18. 


EREE Na raty Ksiedze iS 


DLA INTELIGENCJI 
NA SPŁATĘ RATAMI! 


za gotówkę SEARA 


aie i 


751-—1 


najlepszych gatunkach poleca 


RITZ DIupoS KM 


Wygodnie! | 


Towary wełniane, chustki, sweatry, obuwie, garnitury ne obstalunki itd. 


wszystko wyłącznie w dobrych gatunkach 


Łódź, Zawadzka 24, I p. front 
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Q as ciszej. N. P. R, korzystając ze swe- 
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Wybory są tuż za pasem. -Wymagają 
ne pewnych nakładów pieniężnych, któ- 
tych miasto nie posiada, ale rząd i tym ra- 
zem musi się dać ubłagać i z chudej kiesy 
Państwowej wyłożyć w formie t, zw. „po- 
życzki” nowe miljardy na akcję wyborczą. 

połeczeństwo szerokie jeszcze się do wy 
Orów nie zagrzało, ale już czynione 
3 tu i owdzie starania o wyłonienie pew- 
nych grup, któreby ciężar wyborów i natu 
falnie, mandatów przyjęły na swe barki. 
hjena daje już o sobie znaki życia, 
-Jednej strony organizuje znów t.zw. „je- 
ność narodową”, t. zn. zaprzęga wszyst- 
ich do swego partyjnego rydwanu, z dru- 
lej ~- wysyła swych emisarjuszy do zrze- 
szeń i stowarzyszeń, by tam przygotować 
frunt pod tąże „jedność”. Tak więc wi- 

My, iż nauczycielowie szkół powszech- 
nych i handlowcy polscy dają się brać na 
*p endecki. Rzecz dziwna, że nie nau- 
zyły ich wyniki wyborów do sejmu. War- 

loby, aby się przyjrzeli, co obiecywała 
| "ósemka", a jaką politykę prowadzi obec- 
lie w sejmie i senacie: głosuje za wywo- 
żem żywności z kraju, przeciw stabiliza- 
cji waluty złotej, za ustawami, ogranicza- 
Acemi prawa obywateli, a sprzecznemi w 
ftuncie rzeczy z mozolnie zdobytą kon- 
itytucją. 
r Obok narodowej demokracji krzątają 
Mię już koło wyborów niemcy tworząc nos 
_Wą partję mieszczańską, demokratyczńe 
sery urzędników prywatnych i komunal- 
tych, państwowych wreszcie luźne grupy 
Polityczne inteligenckie. 
( Ruszają się również żydzi, a szcze- 
q Bólnie kupcy żydowscy, którzy w mieście 
 laszem reprezentują znaczny odłam lud- 
_ ości, W partjach robotniczych dotych- 


_ fo opozycyjnego stanowiska wobec obec- 
Mych władz miejskich, szykuje się do 
Wielkiego skoku, któryby panów Woje- 
wódzkich i Kernów znów doprowadził do 
Prezydenckich stolców, a P.P.S, ... > 
P.P,S. czuje się zażenowana, Ze wszy- 
stkich stron sypią się oskarżenia — wyś- 
ĉie winni upadkowi gospodarki miejskiej, 
Wyście. winni pustkom w kasie, aferom, 
które co tygodnia nieoma! wykrywały się 
kompromitowały szereg osób, zajmują- 
tych poważne stanowiska społeczne. Nie 
lest też dzisiaj dla nikogo tajemnicą, a 
Przedewszystkiem dla samych socjalistów 
AŻ nie posiadają oni danych na wygranie 
batalji wyborczej. Zmieniły się czasy, 
gdy sfery posiadające drżały przed wid- 
mem bolszewizmu i. chroniły się pod 
Tzydła umiarkowanej lewicy i zmienili 
się ludzie, którzy dążą do władzy. Jest 
Izeczą jasną, że PPS. nie będzie obecnie 


ły się drzwiami i oknami całe falangi par- 
tyjnych miernot, 
poczęły wyciskać i wypierać ze stanowisk 
ludzi spokojnych, uzdolnionyh, ale pozła- 
wionych poparcia i święcić prawdziwe 
orgje demagogji, 
to za czasów zgodnej spółpracy P.P.S. i 
N. P, R. i ludzie tej kategorji dostawali się 
na swe stanowiska obiema drogami. 


umysłowych hołyszów, 
Trzeba dodać, 


iż było 


Rezultaty nie dały długo na siebie 


czekać, Lepsze siły urzędnicze na wyż- 
szych stanowiskach, pod naporem uprzy- 
wilejowanych politycznie, powoli 
wały się z' magistratu i zajmowały stano- 
wiska 
pogoń za ludźmi i import „działaczy“ sa- 
morządowych, nie zawsze fortunny. Ci 
już dokończyli dzieła zniszczenia, Garst- 
ka ludzi, istotnie dorosłych do swych-funk 
cji, napróżno borykała się z trudnościami, 
napróżno podnosiła prestige robotniczych 
rządów takiemi dziełami, jak wprowadze- 
nie powszechnego nauczania. Naogół z 
Placu Wolności i ulicy Pomorskiej dobie- 
gały nieustannie deklamacje, a nie było 
środków na wykonanie wyimaginowanych 
planów. Prawda, że samorząd w swej 
działalności 
ogólne, na trudności ze strony rządu, na 
powszechny kryzys pieniężny w związku 
ze spadkiem waluty, ale dziś okazuje się 
dopiero, po tak długim doświadczeniu i 
po tylu.nieziszczonych nadziejach, że trze- 
ba było prowadzić politykę w myśl ma- 
ksymy -— „wedle stawu grobla”. 


wysu- 


prywatne. Zaczęła się wściekła 


napotykał na przeszkody 


Bilansując czteroletnią działalność 


władz samorządowych w przededniu ich 
ustąpienia, nie można nie wspomnieć o 
jednej osobistości, która 
przerosła magistrackie środowisko, 
tym nie mniej w rachunku przewinień ma 
swoją oddzielną pozycję. Prezydent mia- 
sta, p. Rżewski, jest niecodziennym czło- 
wiekiem, co muszą przyznać mu i przyja- 
ciele i wrogowie.  Niezłomna  erergja i 
amerykański wprost 
robotnika—samouka z warsztatu fabrycz- 
nego na Widzewie do godności prezyde 

drugiego z kolei w Polsce. miasta. Jego 
wola, uczciwość i prawość jest niezaprze- 
czalna, Cóż, kiedy dobroć i prawość 
posunięte są aż do łatwowierności,. kiedy 
lada podstępem można było 'wkraść się | 
w zaufanie p. Rżewskiego przekonać go, 
a i pod jego osłoną popełniać najgorsze 
przewinienia! 
letniej gospodarce m. Łodzi mają swoją 


o całą głowę 


ale 


rozmach wyniosły 


Złe podszepty w cztero- 


Jest powszechnym zwyczajem, że po- 


litykę zagraniczną rządu naogół się popie- 
ra, nawet gdy się pozostaje do niego w o- 
pozycji. Nie jesteśmy zgoła zwolennikami 
Weie ego aprobowania wszelkich 
kroków rządu nawet. w tej drażliwej dzie- 
dzinie, Ale trzeba odróżnić życzliwą i rze- 
czową krytykę od: złośliwego warcholstwa 
w jawnym celu dokuczenia swym przeciw- 
nikom partyjnym, choćby kosztem najż7- 
wotriejszyc” interes'w n""=twa, Do taki sj 
nagonki ucieka się obecnie reprezentacja i 
prasa chjeńska, napastując min. Skrzyń- 


wrzystała z poparcia żydów i niemców,że 
Czebnie wzmogła się siła Narodowej Par 
tii Robotniczej, narodowej demokracji, że 
stronnictwa te przeciągnęły pod swe 
sztandary wiele żywiołów niezdecydowa- 
nych, Wreszcie, P.P,.S. nie ma zupełnie 
pieniędzy, Przy wyborach znaczy to czę- 
sto więcej, n’; prośram. tej 2 

Jeśli tedy rządy pepesowskie w magi- 


stracje i radzie miejskiej się kończą, to 
Wartoby poświęcić im małe wspomnienie 
niejako  ilans ich działalności, 
W ciągu czterech lat tych rządów 
Mścił się nieustannie podstawowy błąd, 
Popełniony podczas pierwszych wyborów. 
ocjaliści w  najśmielszych marzeniach 
*wych nie Śnili o zdobyciu tak kolosalnej 
Mości mandatów, jakie rzeczywiście przy- 
Padły im w udziale, Dlatego też na lis- 
tach wyborczych ulokowano cały szereś 
Nazwiskhonoris causa, ze względu na za- 
iugi, położone dla ruchu robotniczego. 
asługi nie są jednak kwalifikacjami, i gdy 
okazało się, iż cały ten zastęp honoratów 
zasładł na ławach radziec!ich—nare" za- 
brakło ludzi. I wówczas popełniono 
Majwiększy błąd—nominacje posypały się 
läk z worka, bez względu na wszelkie wu- 
tunki osobiste i fachowe. Za kilkoma 


*Wiatłemi jednostkami robotniczemi, d s= 
E Prawdy. zasługującemi na szacunek, wdar- 
TR 


skiegó, pre «jera Sikc- 


t-a nadewszy- 
stko prof. Askenszego za poniesione rz+- 
komo m ich winy ,haniet-> klęski” na fo- 
rum międzynarodo”"*em, 

Da wytworzenia pozoru o istnieniu ta- 
kich „klęsk”* Chjena posługuje się zręcz- 
nym fortel-m. Stawia ona w imien:: Pol- 
ski żądania maksrhalne, Rzad arzy* vie 
nie może-(-1ajmić że żądenia endeckie są 
nieuzasadnione, ponieważ i sam pragnąłby 
osiągnąć d! Polski najwięcej. W rezulta- 
cie nit tajemniczony czytelnik odnosi 
wrażenie, że Polska została brułalnie po; 
krzywdzon: w swych elementarnych priS 
wacl., vskutek „bezprzykłałnego niedołe- 
stwa“ naszej dyplomacji. Wystarczy jed- 
nak nieco "uważniej się wgłębić w» istotę 
rzeczv, »' y się przekonać, że mamy tu 
do czynieni» z demańodia ileż nieszczecą 
ile niedorzeczną. Rząd polski nie jest na 
forum międzynarodowem  niepodzi:'nym 


gospodarzem. Nie jest on także cudotwóc- 


cą, który może, za dotknięciem różdżki, 


REPUBLIKA. 


WYBORY DO RADY MIEJSKIEJ. 


oddzielną historję, ale publicyście i spo- 
łeczeństwu, którzy pafrzą z ubocza nie 
wolno wnikać w psychiczne momenty 
jednostek; muszą one sądzić na podstawie 
praktycznych wyników, a te są ujemne, 

Artykuł niniejszy jest tylko bilansem 
ludzi, Nie chcemy kreślić tu planu go- 
spodarki przyszłej, jak merytorycznie nie 
krytykowaliśmy dawnej. Trzeba tylko 
zakończyć rachunek saldem pod wzglę- 
dem ludzi, co winno być wskazaniem dla 
przyszłych wyborów; 

1) Wybory nie powinny odbywać się 
obecnie na podstawie partyjnego “klucza 
Społeczeństwo przekonało się należycie, 
jakie rezultaty przynosi gospodarka par- 
tyjna w samorządach. 

2) O wiele lepszą jest metoda oparcia 
się o grupy społeczne zawodowe, które 
mogą wchodzić w”najrozmaitsze kombi- 
nacje: robotnicy, pracownicy biurowi 
wszelkich  kategorji, kupcy, właściciele 
nieruchomości i przemysł etc. 

,3) Wysuwanie na plan, pierwszy nie 
abstrakcyjnych programów, ale konkret- 
nych, osiągalnych, praktycznych zadań, 

4) Akcentowanie osobistości kandyda- 
tów na stanowiska radzieckie i magistrac- 
kie, zaś najwyrażniejsze odsuwanie ' na 
bok różnych koterji, grup i partyjek, Wy- 
znajemy otwarcie, iż wolimy na stano- 


wisku samorządowym, gdzie mniejsza jest 


możność politycznego nadużywania wła- 
dzy, światłego, wyrobionego  konserwa-. 
tystę, niż nieuczciwego radykała o pustej 
głowie i wprawnym języku. Żaden reak- 
cjonista nie wyrządzi tyle szkody, co jeden 
złodziej, albo głupiec. 

Uwagi te stosujemy pod adresem wszy 
stkich grup wyborczych, àle szczególnie 
polecamy je rozwadze grup robotniczych. 
Napływ inteligencji zawodowej do ich sze- 
regów jest fzeczą konieczną i nieodzowną. 
Trzeba tu wskazać na przykład chłopskiej 
partji — „Wyzwolenia”, które podczas 
ostatnich wyborów parlamentarnych ławą 
wprowadziło do Sejmu inteligencję rady- 
kalną i obecnie jest w parlamencie na- 
szym najkonsekwentniej prowadzoną gru- 
pą poselską o szerokim programie i po- 
tęgujących się w społeczeństwie wpły- 
wach. ; 
Dawniej surduty odsuwały się od bluz 
i siermięg, dzisiaj bluzy nie powinny oba- 
wiać się surdutów, 


Czesław Ołtaszewski 


Demagogja chjeńska w polityce zagranicznej 


torów światowych jak Anglja, Francja i 
Ameryka, lecz państwem nowowskrzeszo- 
nem, które musi o każdy szmat ziemi i ka- 
żde polityczne ustępstwo ciężko walczyć. 

Gdyby cała sztuka dyplomatyczna po- 
legała jedynie na jaknajwiększem żądaniu, 
to rząd polski stawiałby wymagania naj- 
wyższe. Ale polityka częściej jeszcze po- 
lega na rozumnych kompromisach, na ustą- 
pieniu na jednym punkcie celem wygrania 
w drugim. 

Zarazem i same żądania nie mogą być 
oparte tylko na dobrym apetycie, lecz win- 
ny mieć za podłoże bądź interesy bezpo- 
średnie dojącego, bądź też idee i zasady 
na których się gruntuje współżycie państw 
i narodów. Niema najmniejszej wątpliwo- 
ści, że przy każdem swem żądaniu rząd 
usprawiedliwia je interesem ententy, idą- 
cym w kierunku obrony przed,jej wroga- 
mi utrwalenia pokoju etc. Ale nie trzeba 
zapominać, że i współzawodnicy Polski nie 
są głuchoniemi i wytaczają także swoje ar- 
gumenty. Nadto ententa, niestety, jednoli- 
tych interesów nie posiada, lecz i w jej ło- 
nie odbywa się walka interesów sprzecz- 
nych. Wreszcie rada najwyższa, rada am- 
basadorów, czy Lig narodów nie składają 
się z niemowłąt, tk że, ferując wyrok w 
pewnej sprawie, koskonale ją poznają na 
podstawie informacji wszechstronnych. — 
Chjena tedy złorzecząc rządowi za każdą 
sprawę nieudaną, lub niewygraną w cało- 
ści, przypomina tego prostaka, który za 
przepźrany proces pomstuje, na adwokata. 
, - Następnie każdemu wiadomo, żę trze- 


wszystkich zaczarować i zahypnotyzować |ba się liczyć z obowiązującemi teraz nie- 
na swą korzyść. Polska nie nale*v także |wzruszonemi zasadami. Lecz otóż Chjena 
do szczupłego grona teraźniejszych woski ii od rządu, ażeby naginał te zasa- mięc, 


|urzeczywistnieniu tego projektu 
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dy każdorazowo do interesu polskiego, lek- 
ceważąc oczywistość i logikę, Istnieje na- 


'|prżykład obecnie zasada samostanowienia 
'|nar. 


w polegająca na tem, że kążdy na- 
ród, stanowiący na danem terytorium wię- 
kszość, ma prawo do tworzenia własnego 
państwa, Tymczasem Chjena pragnie od 
rządu, ażęby bronił tej zasady na kresach 
zachodr.ich, natomiast obalał ja na kresach 
wschodnich i by tam powoływał się aa 
„prawo kultury”, jak to czynili do niedaw= 
na Niemcy względem ziem polskich. Dalej 
istnieje naprz. zasada, że tam gdzie jedna 
ze stron zainteresowanych uważa dane te- 
rytorjum pod względem etnograficznem za 
sporne, należy urządzić plebiscyt przy asy- 
ście delegatów Ligi narodów i przy utwo» 
rzeniu administracji objektywnej. Tymcza- 
sem endecy chcą żeby rząd popierał tę za~ 
sadę na Górnym Śląsku, a wykpiwał ją 
na Wileńszczyźnie. Papier notowy jest cier 
pliwy i rząd zniewolony przez endeków i 
ich popleczników musi niekiedy tę pod- 
wójną buchalterję prowadzić, ale czy mo- 
żna się. dziwić, że to nie zawsze odnosi 
skutek? Ileż tedy posiadać trzeba cynizmu 
ażeby, jak to czyni Chjena, oskarżać rząd 
o „klęski“ za to, że postępuje w myśl jej 
wskazówek! Raczej lewica winna mieć pre 
tensje o ten brak sukcesu, gdyż w razie po- 
stąpienia w myśl jej haseł wolności, tole- 
rancji, równouprawnienia i porozumienia, 
Polska w sprawie granicznej zapewniłaby 
sobie świetne zwycięstwo. 

Ta obłudna dwulicowość jest podstawą 
dzikich pono chjeńskich w aktualnych 
sprawach poszczególnych. Gdy jen. Żeli- 
kowski, zajął Wilno, endecja zarzucała 
Belwederowi stworzenie tego „faktu doko- 
nenego', podkopującego rzekomo naszą 
powagę u Ententy. A teraz, gdy w sprawie 
pasa neutralnego Polska zdała się na sąd 
ententy względnie Ligi narodów. Chjena za 
rzuca, że nie stworzono faktu dokonane- 
go -Gdy prof, Askenazy uzyskał podział 
pasa polsko-litewskiego, endecja się boczy 
Pnężk s nie otrzymał jeszcze paru wsi, — 
jakgdyby on był samowładnym panem te- 
go obszaru i jakgdyby nie chciał żądać wię 


|cej. Gdyby rząd nie wystąpił do ententy o 


zatwierdzenie nam granic, Chjena obwinia- 
łaby go o niedołęstwo i kunktatorstwo, a 
gdy wystąpił, oskrża go o zbytni pośpiech, 
a potem wymyślać mu będzie za to, że 
nie wszystko zdobył według jej życzenia, 
zarazem utrudniając mu przez szczucie 
szowinistyczne załatwienie tej sprawy po- 
myślnie,.Co się zaś tyczy zręczności dyplo- 
matycznej, to przypomnieć należy jeden 
fakt, nie wszystkim może znany. Przed 
ostatecznem rozwiązaniem sprawy górno- 
śląskiej sprawa ta stała dla Polski tak źle 
że nikt się nie podejmował bronienia jej 
w Lidze narodów, a poseł polski w Paryżu 

amoyski, mąż opatrznościowy Chjeny 
pierwszy zrejterował, Wówczas zaofiaro- 
wał swe usługi prof, Askenazy i sprawę 
względnie w gral -+- nie bez pomocy czyn. 
ników angiele ich... 

a się w świetle krytyki przedstawia 
demagogja endecka.  Czarno-giełdziar ska 
gra na zwyżke w sprawie tak skompliko- 
wanej, jak polityka zagraniczna, popłacać 
może tylko u analfabetów, na których en- 
decja głównie liczy. 

Admonitor. 
PMDG ARA 


"ŁOŚCIANIE RUSINI I MAŁOPOL- 
SKA WSCHODNIA. 


t „Gazeta Lwowsia* donosi na pod 
stawie informacji z poważnych kót ru- 
sińskich, że zapowiedź ostatecznego u 


stalenia granic Małopolski Wsckodni.j 
według dotychczasowego stanu posie 
dzenia stanu - posiadania, wy wołała 


wśród włościan rusińskich bardzo do- 
datnie wrażenie. Włościaństwo i znacz 
na część inteligencji uznają szczerze su 
renność Pols'.i. 

Projekt neutralizacji Małopolski 
Wschodniej, przedłożony obecnie radzi) 
ambasadorów przez ukraińskie koła emł 
v-acyjne, nie 1a za sobą wcale opinii 
miejscowej i jest jedynie proicktom Pe- 
truszewycza i jego adheremtów. A 
nie li- 
cza nawet najzazorzalsi stronnicy Pe- 
truszewycza, wyraażjąc przekonanie, że 
zawiedzie on tak samo, iak ostatnio za= 
wiodły konszachty Petruszewycza z 
Ukrainą sowiecką. 


MINISTER FINANSÓW O UREGULO- 
WANIU ZATARGU. 


PAT. — BERLIN, 12 marca — Jak do 
nosi biuro Wolffa, wczoraj odbyły się w 
Hagen narady centrum. Minister, finan- 
sów wygłosił przy tej okazji mowę, w 
której m. in. powiedział, że Niemcy mu- 
szą znaleźć podstawę = do traktowania 
kwęstji odszkodowań ze ściśle gospo” 
darczęgo punktu widzenia, oraz osiągnąć 
takie uregulowanie tej sprawy, które od- 
powładałoby zdolności płatniczej Nie- 


Str. 4. 
CHLAŚNIĘCIA, 4 
Kłos ważki kładł się od ciężaru ziarna, 

Chlop klęsk żadnych nie cierpiał, miał w 


Kartofel mu się zrodził, wsie usłał kopcami, 


jednak świnia na marki łasa i ciężarna. 


NIE 


i U 


z, 


co bić cepami, 


Rzeźnik wieprza obuchem bije na słoninę; 


szynki chowa do beczek, sadło do lodowni, 
gdy po wędlinę przyjdą wszystko -— żerni klowni. ' 


„Nie nie màm“; mówi: świnia, skromną robiąc minę. 
Gdzie spojrzysz „wechselstube*, albo banczek mały, 


w którym wielkie obroty idą na totesie, 
gdy zaś kontroler zajrzy W interesie, 
świnia ryjem pokaże „skrobnięte” folijały 


Mąkę po mtynach worek z worka w worek toczy, 
Piekarz do skrońinych zysków wcale bie nie spieszY. 


Niech mąka gnije, z resztek 


wiecej ściągnie z tzeszy 


Pasek świnia popuszcza i tkradkiem kroczy. 


Czas rekwirować świnie, w „schląch..zach* ryczałtom, 
Pcówiertować, rozebrać, wydzielić dzielnicóm, 

Nie pozwolić paskowi bratać się z kłonic” 

A" gńać świnie w chlewy, poguać wszystkie gwałtem. 


O poprawę bytu nauczycieli 


W. Djanowicz. 


£ONFERENCJA DELEGATÓW NAUCZYCIELSTWA ŁÓDZKIEGO 
P. P. TOMCZAKA I WOJCIECHOWSKIEGO Z POSŁAMI NA SEJM. 


Konferencja delegatów nauczycielstwa 
łódzkiego z posłami odbyła się w gmachu 
Sejmu w dniu 9 marca b. r. Poruszono 
sprawy uposażenia nauczycieli czynnych, 
uposżżenia emerytów, wdów i sierot, w 
ki z drożyzną, zwłoki w wypłacaniu pobo 
rów, opieki lekarskiej, warunki pracy sił 
kontraktowych i stosunek uposażenia nà- 
uczycielstwa szkół powszechnych do apo 
sażeń naucz. szkół średnich. 

Czynimy w tych sprawach kolosal= 
ne wysiiki — mówią posłowie —aby byt 
nauczycielstwa szkół powszechnych uległ 
zasadniczej i jaknajszybszej poprawie i— 
aby wywołać w rządzie zrozumienie ko» 
nieczności przyjścia masóm nauczyciel- 
skim z pomocą, A z przykrością stwier» 
dzić musimy, że o to zroztimienie jest sza 

l lenie trudno gdyż jest rzeczą prawie tra- 
dyoviną, że nauczyciela traktuje się u nas 
zwykle jaknajgorzej. Ostatnio jednak uży 
skaliśmy kilka „zdobyczy”, choć nie wie 
kich, mianowicie na 15 marca nauczyciel- 
stwo otrzyma 60 proc. dodatek (poborów 
z dn. 1 marca), który wypłacóny jest za« 
miast żądanego dodatku świątecznego; 
dalej—lTllclasa miejscowości została 
siona z dn, 1 kwietnia; zaliczki, które na- 
uczyciełstwo vobrało dawniej, a wpłacać 
miało obecnie—zostały anulowane. Oczy* 
wiście dotyczy to wszystko wszystkich 
urzędników państwowych. j 

Komu to należy zawdzięczać? 

— Ja tylko telerowałem sprawy te nu 
osiedzeniu Sejmu, a tymczasem kol. pós. 
mulikowski układał wnioski, które na- 

stępnie zostały przyjęte—mówi poseł No- 

wicki. 

— Kiedy weldzie w życie nowa usta» 
wa 6 uposażeniu? U WYŻ 

«> Niewiadomo. Za 2—3 tygodnie od 


będą się nad projektem ustawy debaty w 
komisji budżetowej, a później sejm.,. zza 

— No, już wiemy, co dalej. Zwykle 
błędne. koło, kilka daj się poczeka, 
Tymczasem jeszcze trwać będzie nędza, 
anomalja. 1 

W dalszych przemówieniach wskazali 
posłowie na trudności przy staraniach o 
wcześniejsze załatwienie tej sprawy. Wie 
le grup sejmowych lekceważy sobie cał- 
kowicie uposażenie nauczycieli, 

Jest olbrzymią winą tych stronnictw, 
że ustawa dotychczas nie weszła pod o- 
brady. 

Poruszono dalej 
zwłokom w 
zwyczajnych. 


"yć m Ed yy 
acanid dodatków nad- 
osłowie przyrzekli jakknaj 
usilniej ścigać zaniedbania władz pod tym 
względem. Również i opiekę lekarską 
winni mieć urzędnicy zapewnioną. 

— A emeryci? Czy sejm i rząd nić 
nie wie o tragicznem położeniu tych rzesz 
nićszczęsnych? Czy nie wie sejm i 
że emeryci, wdowy sieroty literalnie 
konają z głodu? Że wynagrodzenie ich jest 
śmieszne i paf poda elementarnym 
o odczitciu bie 7 udzkiej? Wszak te rze 
sze będą musiały niedługo pójść na ulicę 
lub poddać się śmierci głodowej) Wska- 
zuje na to cały szęreg faktów ż życia co» 
dziennego. ; 

Posłowie wysłuchali tego memorjału i 
po szczegółowem omówieniu spraw po- 
wyższych postanowili uczynić wszystko, 
wyczerpać wszelkie środki, byłe emeryci 
znaleźli zadośćuczynienie. . t 

Wysunięto dalej sprawy zawodowe, 
jak zrównanie nauczycieli szkół powszech 
nych że średniemi w prawach, obowiąż- 
kach,. gaoto étc., Sprawę kredytów 
na budowę szkół i sprawę doco 


„REPUBLIKA: | 


| szk sInfetwa. Dregan 


- m. — 


gi «yęczerpiijąco, a w kóntkiczji zdeov- 
anë enerficzniej jeszcze dążyć da fe- 
alizacji postulatów nauczycielstwa i postę 
powych sfer społeczeństwa. Na budowę 
szkół jest obecnie zaledwie 10 miliardów 


|mk. co ząś do decentralizacji, to już roz 


oczęto akcję przeciwko tym zakusom. 
ezmiernie pomocną ról- w sprawach ma 
terjałnych t zawodowych urzedników pań 


. „jstwowych odgrywa komisja międzyzwiąz- 


—— 


nad tem dh- qieli powszechnych, a średnich, to pierw < 


szym krokiem do sanacji winno być ustą« 
pienie p. Łopuszańskiego ze stanowiska 
wiceministra—zauważył jeden z delega* 
tów. 

Następnie delegaci i posłowie udali się 
do komisarza Hartleba, celem omówienia 
sprawy walki z drożyzną. W dłuższej roz 
mowie komisarz Hartleb mówił o swoic 
zamiarach i poczynaniach, co odnosi się 
do ogółu spożywców w kraju. Specjalnie 


kowa. ca do urzedników żadnych poczynań 
— Co zdś do usuniecia tego skandali: | niema. 
cznego źróżniczkowania szkół i nauczy- 
egit 


Organizacja walki z drożyzną. 
SPECJALNY WYWIAD „REPUBLIKI* Z KOMISARZEM HARTLEBEM. 


— Czy pan komisarz nie byłby łaskaw 
powiedzieć cośkolwiek o swoich planach 
do walki z drożyzną ? 

— Dotychcząs wre jeszcze praca przy” 
gotowawcza, organizacyjna, gdyż akcja 
walki z drożyźną wymaga niesłychanie 
konkretnych į szerokich założeń oreani- 
zacyjnych. Ale właśnie dlatego akcja ta 
obejmie całokształt naszego życia gospo= 


darczo-aprowizacyjnego i będzie musiała 


odnieść skutek. 

— Jakim sposobem? 

— Przedewszystkiem muszą wysttinąć 
się na czoło spółdzielnie: Organizowanie 
spółdzielni, zaopatrzenie ich w kapitał.i 
towar codziennych potrzeb — to rzecz 
kardynalna. A zresztą u nas istnieje bar- 
dzo wiele spółdzielni, ruch jednak jakoś 
ustał, gdyż rozpasanie wolnego handlu 
hamitje rozwój kooptratyw. A jedynie te 
ostatnie mają za cel zaopatrywać ludność 
% artykuły spożywcze tanio i dozodnie. 

otrzebna tu jest również wybitna pomoc 
rządu i tó jest obecnie zapewnione, czy 
łednak w dostatecznej mierze i całkiem 
realnie, to jeszcze zadecyduje sejm przy 
uchwaleniu odnośnych ustaw, jakie 
obecnie są w opracowaniu, 

— Panie komisarzu! Czy są jakie za- 
mierzeńia specjalnie w stosunku dó 
urzędników państwowych? 

— Nie. Tylko w stosunku -do spo- 
żywców. Urzędnicy winni skierować swe 
swych spółdzielni, a rząd i komisariat do 
wysiłki na organizację 1 reorganizację 


walki z drożyzną przyjdą z jak najwyda” 
tniejszą pómocą wszelkim realnym po” 
czynaniom w tej .nierzeę. Muszę jeszcze 
dodać, że powołaną żostanie do życ 
liga spożywców. Statut jej jest w Oopra* 
cowaniu i instytucja ta bedzie odgrywałi 
ogromnie poważną rolę przy współpracy 
z nadzwyczajnym . komisarjatem. Oto 
to wszystko odnosi 
żywców, jako takich, ale rzecz jasna, Że 
urzednicy państwowi winni odegrać W 
całej akcji rolę czynną i Sskrzętną, " 
wówczas odbije się to bardzo dodatnio 
na ich sytuacji materjalnej. 


= A czy niema środków, na zapoble* 
żenie ciągłej zwyżce cen? i 
| = To są następstwa chaosu w nasze 
życiu handlowem codziennem, następstwa 
wolnego handlu. Narazie — trudna rada. 
Jednak zasadniczo zmienić się musi sytt 
acja po wełściu w życie ustaw, © których 
mówiłem wyżej. | 

— No tak, akcia powyższa zamierzona 
jest na wielką skalę i oparta na założe” 
niach zdrowych i zasadniczych. Ale — 
panie komisarzu naczelny!.. kiedy to 
wszystko zostanie zrealizowane? Urzę: 
dnicy i robotnicy poprostu mrą ż nędzy ! 
rozpaczy. 

To już — sejm, posłowie — odrzekł p 
komisarz, wstając. Jak sejm weźm 
całą sprawę do serca, taki będzie skutek; 
lecż to już posłowie udzielą konkretnej 
odpowiedzi na powyższe pytanie. 


Teatr, muzyka i sztuka. 


Teńtt Miejski, Dzisiaj promjera świetnej ko- 
medji- W. Perzyńskiego „Szczęście Frania", W 
roli tytułowej Štefan Jaracz; w innych głównych 
rolach; panie Podgórska, Rodowiczowa,  Turoń- 
ska, Łapinska, panowie: Woskowski 1 Wiśniewski. 
Premjera zapowiada się jaknajlepiej. 


Z nadscenki „Ka-ka-du"”. Dnia 14 b. m. odbę 
dzie się obchód jubileuszowy (dziesięcioleciej au 
tora pierwszorzędnych satyr śpiewanych ha naj- 
lepszym nadscenku polskim ulubieńca łódzkiej 
publiczności dyr. Władysława Lina, który w dniu 
tak dla sicbie uroczystym wykona szereg najdo- 
wcipniejszych piosenek swego pióra. Prócz tego 
cały zespół sił artystycznych, w całkowicie zmie- 


ntiralizacji |nionym repertuarze, wystąpi z niowidzianymi do- 


tychczas w Łodzi sżlagierami, Zaznaczyć jeszć10 


należy, że jubilat chcąc zadowolić najwyższe sle 


ry łódzkiej publiczności, , angażuje na ten dżień 
kilka znakomitych gwiazd warszawskich scen. Nić 
wątpimy, że melomani muzy kabaretowej nie ô 
mieszkają skorzystać z tak wspaniałej okazji ul 
tzania swego ulubieńca w prawdziwym szampań” 
skim humorze. $ 


Manufakturzysta 


ż is 200 miljonów poszukiwany do 
wielkiego interesu manufaktury z obszernymi 
wystawami 


i ogromnym loKalem 


w śródmieściu. 
aD, Ls 


Oferty dó „Repubiiki* sub. 
892-—1 


Alberto Raoul Rubbi, 
DEBIUT. 


Przez otwarte okno wpadał do sali 


powiew świeżcgo wiatru: wieczornego. 
Od lekkiej, tei pieszczoty: przeszedł 
dreszcz » prez całe ciało margrabianki 


Carli 'dAlba, Odłożywszy książkę na 
sąsłedn: stolik, wtuliła się z rozkoszą w 
miękki skórzany fotel z żółtemi okuciami. 
Z oczyma wpół przynikniętemi, głową 
przechyvloną przez poręcz fotelu podała 
nagą szyję pieszczótom i  pocałunkóm 
tego wonnego tchnienia młodości. Za 
chód słońca rysował na jej profilu swe 
delikatne lnie swialłeth omal dotykalńem, 
a z cieniów tworzył złoty krąg, igrając 
z jasnemi włosami, nieco potarganemi. 

[ zdało się, że w tej dużej i Stirówej 
sali, gdzie cienie miękkię ! delikatne wiły 
się wśród ech i odgłosów tajemniczych, 
ożyła ta rówó na oksydowanem, pęknię- 
tem tle starego obrażu jedna ż tajpięk- 
nielszych zmarłych dam “odu. d'Alba. 

Carla zerwała się i pobiegła dô tele- 


foni: 

— Aló! Czy doktór Landi jóst w 
redakcji? Zechce pan poprosić gó nå 
chwilę. Dobrywieczór, Hugo!. Wybaczy 
pan, Że przeszkadzam... Nie... tak sobie, 
kaprys! Czy,mam pana prosić 0 prze- 


baczernie?.  Alęż nie, . Hugo, nie, nić... 
Chciałam wiedzieć, czy jesł pan w 
biurze». jeżeli Tak mi jest smutno. 


Cholałan: Ustyszeć pański głos. Alé, ale, 
może zeęlice par przyjść do nas dźiś wie 
„czyrem na obiad. Prószę w imieniu olca! 
Niech pan zabiórze także Milenę.. Nie? 
Więc niech pan przyłdzie sam! Tak, 
bardzo pana proszę, Hugo; miech pái 
przyjdzie zaraz. Dziękuję. dowidzenia! 
_„. Stojąc wyprostowana na środku sali; 
jdrzała całą swa szczupłą oostaólą, 


|poprzóżz. wąskie zęby | 


kurcząc nerwowo palce, jak gdyby 
ohciała tchwycić się kogoś silniejszego, 
ktoby ją podtrzymywał i hamował jej 
roz wichrzoną popędliwość. 

— Zresztą, co mi tam — szeptała. 
Kocham go gorąco, bezgranicznie! | nie 
lękam się, nie! Niczego i nfkogo! Jakiś 
szał pociąga mię, podnieca, odurza. O, 
płodny porywie namiętności, co tryska, 
drży i góruje gwałtowna ponad surową 
mądrością w zwodniczym połocie losu! 

Białe paluszki z zaciekłością strzępiły 
płatki róż, wyrwanych z pełnego wazont. 
Cienkie jej nozdrza drżały konwulsyjnie 
fa. twarzy rozognion ostrą żądzą 
szalonych rozkoszy. spiąwszy się na 
końcach palców, oglądała się w staroży- 
tnem zwierciedle, wiszącem nad starą 
etażerką z gładkiego marmuru. 

W tej chwili czuła, jak nigdy dotąd, 
żądzę łzawych pieszeżot 1 oszałamialą- 
cych omdlewań i zawrotnych szałów. 

= Hugo! j 

To imię, có się cichym okrzykiem wy- 
darło z jel ciepłego, dręającego gardla 
wpółzamknięte 
wargi, wstrząsnęło nią. Wstała znowu. 


— Boże, co za męka! Carlo, łagodna | ( 


i mądra wieszczko swego starego tatu- 
siá.. szeptała powoli, jakby czytała 
gdzieś te słowa bolesne. 

— O, miądrości! . Ojcze mój! 

Póczęła się śmiiać, śŚttiiać śmiechem 
konwyulsyjnym, aż. drżało jej dziewicze 
łono i inałe, nietknięte piersi; ze śmie- 
chem zbliżyła się do okna, witając ostry 
krzyk jaskółek. Ręka mimowoli targała 
włosy gestem takim, jakby je chciała 
uporządkować. 


LJ * 


ai Piękne dzieci. drogi temibardil. | 
a! Biogoclacie Bo A, kady PA r 


duma pozostawię. lin - 
aka p ę.lm swoje imię I mają 


— Twój dom był zawsze świątynią 
surowych cnót. U was mogły się rodzić 
wad zgłosić kwiaty o zdrowym za* 
pachu, przyjacielu, 

— VARNA dziś tak wzruszony! Za- 
płakałbym jak dziecko. Wybacz mi drogi 
Lombardi, wiesz przecież, że istnieje ra- 
dość, co łzy wyciska. Czytaj, czytaj ten 
telegram! 

— Rozitmiem cię | zazdroszczę: „Stó- 
pień doktora przy pełnem głosowaniu 
teza uznana za godną publikacji, triumf 
zupełny“. Dobrze! A.. powiedz mi, kie- 
dyż więc przybędzie twój dzielny Gá- 
stoi? 

—- Jütro kurjerem o dziewiątej. 
mi ó tem, widzisz ? 

— Bardzo dobrze. Przyjdę mu złożyć 
śwoje powifszowanie | nacieszyć się 
trochę twoją radością szczęśliwego ojca. 

— Jeszcze trochę „Porto“? 

— Nie, dziękuję. Jest idż późno i na 
dziś opuszczam cię, drogi Alba. 

Znalazłszy Się sam, margrabia z dusżą 
przepełnioną radością, której — zdało 
śię.-— pomieścić nie może surowy i Spo- 
kójny pokój jego, raz jeszcze prze:zytał 
telegram, w którym syn jego, (aston 
młody kandydat dg świetnej kariery 
dyploimątycztiej), zawiadamiał go o uzy- 
skańlu stopnia doktora hauk społecznych 
i o przyjeździe swym % Florencji de. domu 
ojcowskiego. j 7 

Margrabia ucałował list z radosnerni 
wieściafńi i otarłszy ukradkowym ruchem 
wilgotne rzęsy, poszedł oznajmić dobrą 
wiadomość swej „jasnowłosej wieszczce*. 

Stanął na chwilę u progu w złębi sali, 
aby popatrzeć na nią, z rękoma w kiesze- 
niach kurtki, z uśmiechem potrząsałąc 
glowa, ; 
Carią, „jaśnówłósa wieszózka”, stojąc 
okna, tie spostrzegła obecności ojca. 
Piewa gdy zawólał na nią pó imieniu. 

= Tatusiu... — szepnęła Zmieszana, 
ldac mu naprzóciw., 


Pisze 


R 


— Przestrasżýłem cię, córeczko? 
Chodź, droga, chodź! Zmęczona jesteś: 
prawda? Zanadto się poświęcasz temu - 
błogosławionemu komitetowi dobroczyn- 
nøści. i 

Nie, ojcze... 

— Ależ tak, Carla! Siedzisz tu ciągle 
sama, samiuteńka i piszesz, pracitjeśz-. 
T6 cię męczy... Widzisz? blada jesteś”: 
Żle wyglądasz od pewnego czasu. 

Otoczywszy ramieniem jej szczupiA 
postać patrzał w jej oczy o sinych obwód” 
kach i ciągnął głosem pełnym ciepłe 
miłości: 

— A pozatem... Wydajesz mi się troche 
zmieniona. Czy ja wiem? Mniej wesola, 
mniej pogodná-.. prawie, jakbyś miata ŻA 
do mnie. 

— Ależ nie. mój dobry ojczulku, nie ~ 
powtarzała, pochylając główkę w dego 
ramiona, aby ukryć ból, który iej sprawi” 
ly te słowa nażbyt serdeczne i tkliwe. 

Trwali tak kilka chwil w miiczeńii! 
powstałem z ostrożnych niedotnówień. 

— Za wiele practtjesz, oto i wszystko: 
rzekł wreszcie żywszym tonem stary 
ojciec, — Zbyt wiele godzin spędzasz t 
sama, w tej sali tak dusznej, podczas 4dY 
na dwofze tyle jest słońca, widzfsz ? 
tyle wiosny! Może to moja wina! jestem 
iuż stary i trzymam cię tu — ofiarę swala 
— bez słońca i ruclin... Ale. — ciągna! 
dalej z uśmiechem. szukając powoli " 
kieszeni telegram: — ale.. zgadnij... 

— Ojcze! W twojem imieniu zapro” 
siłam na obiad Milene ż bratem... CZY 
gniewasz Się o to? — przerwała z prze” 
sadną beztroskliwością. — Jesteśmy tī 
samotni. Nie?.. Więc dobrze... 
widzisz... iesteśmy tak samotni... 

— Tak, córeczko... Ale, niówiłem a 

To drugie „ale“ miało nastęstwo mys! 
zbyt odmienne od pierwszego 1 star” 
ciciec zamyślił się znowu, mnąc w Kié- 
sżeni telegram z dóbra nówiną- = 

(©. c. h.) 
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otrzymali specjalne zawiadomienia o tem, 
a otrzymane karty powołania winni zwró- 


K. U. 


| Wiadomoici bieżące 


SOMA RZEC Did. Mayday Krój Optócz tego otrzymają omi ponowne 
f “E ` Mia 3 . r 4 + 
| | — wezwanie w czasie, do którego zostały im 
f Wschód słońca o g 5.50 Ay; ; Ą 
| „| Zachód o g. 634 ćwiczenia odroczone. bip. 
| Wsch. księżyca g. 3.12 r Z WOJEWÓDZTWA 


Zachód o g. 11.89 r 
Długość dnia 1237 g. 


WTOREK 
EK Przybyło dnia 3.50 


Nowo mianowany wojewoda łódzki p. 
SKC; Marjan Rębowski, wyjechał na kilka dni 
1 Obchód imienin do Kalisza celem zlikwidowania spraw po- 

| M zostających w zwiążku z urzędowaniem 
ll lózefa Piłsudskiego. jego, jako b. starosty kaliskiego. Funkcje 


A v atw Ligi kobiet polskich, P.O. |starosty kaliskiego do podpisania dekretu 
tysz ci, Związku strzeleckiego i stowa- |numinacyjnego nowego starosty pełnić bę- 
Ne Pe b, legjonistów odbyło się zebra- f dzie urzędnik województwa p. Łabucki. 


ny TE ob. dr. Bol. Fichna| Starszy referent wydziału samorządo- 


Posiedzenie 
Mbec“Heznie ‘zebranych’ sfer społeczeń- |wego w województwie p. Juljan Muszyń- 
mianowany starostą w Łęczycy. 


pcz ciego, władz komunalnych, woj- |ski został 
Ag ch i szkolnych, Uchwalono urzą- | Dotychczasowy starosta Łęczycki p. Bloch 
| 


4, W dniu 19 b. m. uroczystą akademię + PPF wództwa bso. 
è najszerszych mas śpołeczeństwa łódz- frzechódź Ho województwa łódzkiego 
sh w teatrze miejskim, na której poza) raa “ WEFIOB "4 J 
a cjami artystycznemi, odegrany Zosta Osobiste. W dniu 1 bm. rozstrzygnię- 
taa raz pierwszy w Raponzpni olitej | ty został konkurs na budowę szkoly wy- 
ent z „Róży” Katerwy (St. Żerom- |działowej w Pucku. Nagród wyznaczońo 
4480), w fragmencie tym wystąpią mię- |trzy. Autorami najlepszego projektu są 
w Innemi p. Leonja Barwińska, dyr. Bar |łódzcy architekci pp. Józef Łęczycki i Je 
wek Snay i inni, Program zapełni ró-|rzy Firszenberg, pracujący obecnie w 
kę. 4 występ chórów, śpiew solowy, oraz | Gdańsku. 7 
Vie ert najlepszych orkiestr wojskowych. 


Podwyższenie 


ór poprze uroczyste przemówie- 
M poprzedsa oka a budek miejskich 
Przedstawicieli społeczeństwa oraz 7 
klęz p PSZ „*|opłat za budki miejskie, dzierzawione 
bany, Kaden-Bandrowskiego: spodzie. \ PP, róznych właścicieli, które to opłaty 


dn . . . 
to, Y jest udział Wacława Sieroszewskie nie wystarczają fuż obecnie na pokrycie 


Zostanie ró + wńdana odezwa do | WYdatków na utrzymanie personelu do- 
Bołeczeństwa kupon „eh udziału w |Zorującego, wiceprezydent Pogonowski 
"czystym obchodzie złożył do magistratu wniosek, aby upo- 
i ważnić wydział podatkowy do podwyż- 
szenia tych opłat w stosunku zabezpie- 
czającym przynajmniej 
datków adiministacyjnych. 


iłsuds Łódź w walce z gruźlicą. W Nr. 8—12 
osobach: inspektora: Bagieńskiego, miesięcznika bibliogtaficznego „Książka 
.Chomicza, d-ra B. Fichny, d-rowej | znany lekarz dr. K. Dłuski omawia pracę 
dlachowej, W. Kosai, 
| dok J, Urbacha i pułk. Więckowskiego |z gruźlicą dziecięcą“. Podkreśliwszy 
"adu wszelkich starań by uroczystość |bardzo wybitne kwalifikacje naukowe 


nąqyjazek: strzelecki w dniu 19 b. m. u- 

| dzi szereg defilad strzelców po mie- 

e,i wręczy poszczególn strzelcom 
 Pmjątkowe odźnaki związkowe. Komitet 
i fw osobe obchodu imienin Piłsudskie- 
Gin 


ła jaknajokazalej, autora, dr. Dłuski na podstawie broszury. 
hjg Özostałe bilety na uroczystą akade- | moluje nadzwyczaj pochlebnie 
to nabyć można w 
Orąż od 5 do 7 po południu w lokalu|z gruźlicą, wskazując przytem na harmo- 
a, rar Sienkiewicza 3—5, lewa oficy-|nijną współpracę sekcji do walki z gru- 
er. 


RZAD eZ: 


l Sprawózdawca wy* 
j RZYGOTOWANIA DO WYBORÓW. 


przeciwgruźliczej. 


p. 


BERT JAROCIŃSK 


Przemysłowiec m. Łodzi 
zmarł w poniedzialek, dnia 12-go b. m. przeżywszy lat 65. 


Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby przy ulicy Nowomiejskiej Nr. 3 nastąpi w czwartek, 
dnia 15 b. m., o godzinie 12 w południe, o czem zawiadamiają w głębokim smutku | 


Żona, dzieci i rodzina. 


Y 


w 104 mea sam 


STREJK W A 


PTEKACH. 


SYTUACJA JEST BEZNADZIEJNA, GDYŻ MINISTERSTWO ZDROWIA SPRZECIWIA 
SIĘ PODWYŻKOM DLA FARMACEUTÓW, 


Prowadzone od dłuższego czasu pomię- |zaą przygotowanie leków ze-względu na 


dzy związkiem zawodowym pracowników 
aptek, a właścicielami aptek pertraktacje 
w sprawie podwyższenia płac do porozu- 
mienia nie doprowadziły, w następstwie 
czego związek pracowników proklamował 
strejk w aptekach łódzkich, który rozpo- 
czął się w dniu wczorajszym o godzinie 2-ej 
popoł, Sytuacja strejku tego narazie przed- 
stawia się bez wyjścia, a to z tej racji, że 


|podwyżka płac pracowników uzależnioną 


jest od równoległego podwyższenia taksy 


potrzebę uprzystęp” -nia lekó ' mniej za- 
możnej ludności z zasady przeciwne jest 
wszelkim podwyżkom. 

Trzeba zaznaczyć, że płace pobierane 
przez pracowników dotąg wynoszą w mie- 
siącu marcu dla magistra mk. 1,500.000 dla 
pómocnika 1,200.000. 

Strejk również objął cały personel aptek 
kasy chorych składających się z 50 pra- 
cowników. bip. 


Magistrat będzie pertraktować z Kinami 


EMES T Zbada dochodowość 


Dnia 10 b. m. prezydent Rżewski w 
obecności ławnika dr. 
przedstawiciela łódzkiego żwiązku te= 
atrów świetlnych, który złożył na ręce pá 
prezydenta memotjał związku, przedsta- 
wiający obecny stan finansowy przedsię- 
biorstw kinematograficznych i domaga- 
jący się obniżenia stopy podatku, pobiera- 
nego przez miasto od biletów do kin. 


łat za dzierżawę |Prócz tego przedstawiciel związku wy- 
obec zbyt niskich|raził życzenie, aby magistrat łódzki za- 


rynberga przyjął |zów świetlnych ulgi podatkowe, 


„teatrów świetlnych. 


stosował do niektórych kategoryj obra- 
wpro- 
wadzone w Warszawie. W odpowiedzi 
prezydent Rżewski oświadczył, że magi- 
strat zbada w najbliższej przyszłości na 
zasadzie ksiąg stan dochodowości kine- 
matografów łódzkich, następnie zaś, po- 
siadając odpowiedni material, gwota 
wspólną konferencję i zajmie wobec 
żądań związku teatrów świetlnych sta- 
nowisko. 


Z żałobnej karty. 


B. p. Albert Jarociński, 
Wczoraj zina.. znany przemysłowięc 
łódzki bp. Albert Jarociński — Zmarły 


pokrycie 'wy-|sv'cich załet charakteru I cnót obywatel- 


skich cieszył się symwatią szerokich stot 
naszego miasta. Był wybiiuivin  dzia:a* 
czem społecznym, (prezes gminy żydo . - 
skiej) | niezmordowanym wprost filan:ro 
pem. Nie było prawie żydowskiej insty- 


Lewandow | dr. Sterlinga p. t. „Miasto Łódź w walce | tycji filantropijnej, w którejby zmarły 1ie 


przyjnówał czynnego udziału. Był zato 
życielem szkoły rzemiosł „Talmud To 
ra" | żydowskiego towarzystwa dobro- 


przebieg I ; tonkiem zarządu towa 
cukierni Gostomskie | metody walki łódzkich władz miejskich RYC: waż H k 


Hacedek“, „Bykur Cho- 
lim“, „Linas Hacholim*, Uzdrowiska‘, 
„Talmud-Tory' im. rabina Mayzła | wie- 


źlicą, wydziału opieki społecznej i Iifi|[u innych, 


Maluczcy i biedni naszego miasta bo* 


mienia wszystkie śródki | spósoby, Sto=|jeśnie odczują śmierć bp. Alberta Járo- 


sowane przez samorząd łódzki przy zwal* | cjńskiego. 


"bot adze przyznały komisji wyborczej|cząniu plagi proletarjatu — gruźlicy, 
a zebny fundusz dla przeprowadzenia | pisząc w zakończeniu, że „dziąłalnóść m: 


Cześć jego nieposzlakowanej pamięci. 


na życie i świat przez pryzmat swej nie 
złomnej wiary w Człowieku į sprawied 
liwość! Cześć Jego pamięci. 


Z sali odczytowej. 


Dwa odczyty Jana Lorentowicza. Dziś we 
wtorek i jutro w środę o godz. 8-ej wiecz. w sali 
Fifharmonji odbędą się dwa zapowiedziane odczy 
ty znakomitego krytyka Jana Lorentowicza, fā- 
frodzońego ostatnio legją honorową przez prezy- 
denta Fraqcji Poincarego, na temat „Nowa Polska 
Literacka", Pan Lorentowicz mówić będzie o pöl- 
skiej twórczości literackiej odwybuchu wojny do 
ostatniej chwili Odczyty te—jak było do przewł 
dzenia wywołały w mieście naszem znaczne ża 
ińferesowanic i mie ulega wątpliwości, że inteli- 
gencja nasza żapołni salę Filharmonji po brzegi. 
Bilety w kasie Filharmonji. 


Obwieszczenie. 


D-two Dyonu Samochodowego Ne 4 


| 


Aki, związanych z wyborami do rady miej- 
dać Przewodniczący komisji głównej sę- 
pa Kahl na razie jeszcze nie urzęduje, — 
| lon skład komisji głównej zostal już usta- 
| dog i niebawem podany zostanie do wia- 

Ości publicznej. Komisja, której loka 
> dowąć się będzie prawdopodobnie w 
uj, „> miejskiej, przystępuje do ufworze- 

omisji obwodowych. „zaś przewodni- 
sh cy komisji urzędować będzie w gma- 

sądu okręgowego, pókój ur. 58 hip. 


ł SPRA WIE ĆWICZEŃ REZERWISTÓW 
( 


l 
| 
| 
h 
| 


+ +?) 
a Prawie wszyscy rezorwisci utrzy- 


daj ty wezwania z 
Hajy 


dw 
| częś wyjatkowo uwzględńione zostały 


określeniem. of- 
U, do którzgo się w czwartek stawić 
Ci, których podania o odroczenie 


Łodzi w wałce z gruźlicą świadczy o £zię- 
bokiem poczticiu obywatelskiem jei kie- 
rowników—przykład- godzien naśladowa= 
nia na calej przestrzeni ziem pólskich. * 


Pożądana inowacja, Zarząd tramwajów 


||wprowadza obecnie dla ugododnienia pa- 


sażerów książeczki, zawierające 10 znacz- 


ków, odpowiadających 10-ciu biletóm ja- | du związku pracowników 
zdy. Książeczki te sprzedawać będą kon-|| biurowych. Odznaczał 
bip. | Wprost szlac' . inością charakteru i wie 


duktorzy. 


Zebranie Polskiej organizacji wolności, |k:-h ludzi, z którymi się stykał. 


W środę, t. j w dniu 14 marca r. b. o godz. 


8-e; wieczorem, w lokalu Stowarzyszenia | nych, narażał się częstokroć I 
wy-|i silnym świata tego, nie licząc się wcale 
głosi odczyt dyskusyjny obywatel J. Prusz|z konsekwencjami, jakie z tych powo- 
ż zagadnień praworząd |dów w 


[Snara (Andrzeja 4, II piętró 


kowski na temat: ,, 
ności--walka z drożyzną'. Na powyższe 
zcbranie P. O, W. zaprasza 
'czlonków i sympatyków» 


„wszystkich | przedwojennerc, pozbawionego zupeł- 


w Łodzi podaje do wiadomości wszy- 
stkim posifłlaczom pojazdów porusza- Ę 
nych siłą motorową, zarejestrowanych 5 
w tut. D-twie do 1923 roku, że wszy- 


IONACY BERLINER. 

Dnia 10-go marca zinar? po dlugich 
i ciężkich ciefpieniach lgnacy Berliner, 
znany w Łodzi działacz społeczny. 

Zmarły był jednym z założycieli To- 
warzystwa Krzewienia Oświaty, orga- 
mizatorefń całego szeregu kursów dla ro 
botników, długoletnim członkiem zarzą 

handlowych 
się niezwykl 


stkie akta, tyczące się tych pojazdów 
zostały przekazane do Województwa 
Łódzkiego, Dyrekcja Robót Publicznych 
która rejestruje samochody 

Dowódca Dyonu 


Buczyński ; 


ką serdecznością w stosunku do wszyst- pułkownik 


m O e anars i A tetas 00 M ae at aaa 


Miejska Bibioteka Publiczne 


nikt „dla niego i jego rodziny. — (ul. Andrzeja 14) 
już: obecnie tyn człowieka otwarta codziennie od g. 3—9 wiecz, 


Broniąc stale i zawsze pokrzywdzo 
możnym 


'Rzadk 


nii zmysłu praktycznego. a patrzącego 
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STREE TRAMWAJOWY. ZOSTAL ZLIKWIDOWANY! | 


Stalo się to dzięki pośrednictwu prezydenta 
Rżewskiego. 
OD SOBOTY BILET KOSZTOWAĆ BEDZIE 700 MK. 


___ REPUBLIKA" _ 


‘Pół ksiażki na jednego obywatela!... a, 
Rozpaczłliwy stan czytelnictwa w Łodzi. — | d 


WE WSZYSTKICH BIBLIOTEKACH ŁÓDZKICH ZNAJDUJE SIĘ ZALE* 
! | DWIE 220.080 KSIAZEK. 


Wczoraj w godzinach rannych zgłosiła 


się do prez. Rżewskiego delegacja strej- 


kujących pracowników tramwajowych z 
prośbą o interwencję w zlikwidowaniu 
przedłużającego się zatargu. Delegacja 
zaznaczyła na wstępie, że—rozumiejąc sy 
tuację władz samorządowych—zwraca się 
do prez. Rżewskiego nie jako do prezyden 
ta miasta, lecz jako obywatela i działacza 
społecznego, cieszącego się zaufaniem w 
szerokich kołach ludności, poczćm wręczy 
ła prezydentowi uchwały sobotniego: ogól 
nego zebrania, głoszące, że  strejkujący 
pracownicy tramwajowi nie mogą odstą- 
pić od swych żądań i w razie nieosiągnię- 
cia porozumienia, zmuszeni będą  strejk 
zaostrzyć. 

Skład delegacji stanowili: prezes związ 
ku tramwajarzy p. Smolec oraz pp. Kowal 
ski, Pilecki, Furmankiewicz, jak również 
sekretarz okr. kom. zw. zawod. p, Trze- 
biński 

W związku z prośbą strejkujących prz 
cowników tramwajowych, prez. Ftżev'sít 
o godz. 11-ej przed południem odbył kon- 
ferencję z dyr. Ringiem, który oświadczył 
że —. wobec zajętego stanowiska—uchyla 
się od bezpośrednich pertraktacji, jednak- 
że do pośrednika prez, Rżewskiego odnie 
sie się przychylnie; jednocześnie dyrektor 
Ring podkreślił, że dyrekcja, licząc 'się z 
ewentualnością dalszego spadku frekwen- 
cji i zupełnego unićruchomienia tramwa- 
jów, nie ustąpi z zajętego poprzednio sta- 
nowiska, 

W odpowiedzi prez. Rżewski zauważył 
że już sobotnie ogólne zebranie strejkują- 
cych potępiło metody walki, stosowane 
przez pewne nierozważne żywioły, a skie 
rowane przeciwko dyr. Ringowi, poczem 
wskazał, że z powodu strejku tramwajowe 
go cierpi nietylko ludność, ale i miasto 
ponosi poważne straty (ok. 14 miljonów 
marek podatku dziennie), dalej—osłabie- 
nie tempa wpłacania różnych podatków 
do kasy miejskiej przez podatników, za- 
mieszkujących odleglejsze dzielnice mia- 
sta i t p. OENE A 

O godz. 12 odbył prez, Rżewski kon- 
ferencję z delegacją pracowników. Prezes 
związku p. Smolec wskazał, że wobec 
nieprzejednanego stanowiska obu stron, 
likwidacja strejku możliwa jest jedynie 


na podstawie arbitrażu osoby trzeciej, po 
czem zapewnił, że zapadłe decyzje przy- 
jęte będą przez ogół strejkujących, Podo 
bne oświadczenie w imieniu O. K. Z. Z. 
zgłosił p. Trzebiński, 

Dążąc do wywiązania się z nadzwyczaj 
ciężkiej w danym wypadku sytuacji arbi- 
tra, prez. Rżewski skonkretyzował swe 
propozycje w sposób następujący: 

Pracownicy przystąpią do pracy, przyj 
mując narazie stawkę podwyżki, propono 
wanej przez dyrekcję t. j, 30 proc., zaś ta 
ryła nie ulegnie zmianie (600 mk.). Poczy 
nając od soboty, 17 b. m. pracownicy tram 
wajowi otrzymają jeszcze 10 proc. pod- 
wżki (czyli razem 30+-10—40 proc.), ta- 
ryła zaś będzie podniesiona do 700 mk, 
Pracowników obowiązuje zastrzeżenie 
że w razie przyjęcia przez obie strony 
tych propozycji, ruch tramwajowy przy- 
wrócony będzie już we wtorek rano, 

Po zaakceptowaniu tych warunków 
przez delegację, prez. Rżewski odbył na: 
tychmiast ponowną konferencję z dyr. 
Ringiem, który również propozycje p. pre 
zydenta w imieniu dyrekcji przyjał. 

Ponieważ odbyte wczorej o godz, 4-ej 
po poł ogólne zebranie pracowników 
tramwajowych uchwaliło powrót do pracy 
na zasadach wyżej podanych, strejk ostate 
cznie został zlikwidowany. 

W zakończeniu konferencji z pracowni 
kami prez. Rżewski podkreślił raz jeszcze 
że interwenjował w zatargu jako osoba 


|prywatna i wskazał na szkodliwość lekko 


myślnie wywoływanych strejków, które o- 
strzem zwracają się przeciwko ogółowi 
pracowniczemu; dlatego też na przyszłość 
należy w tym względzie zachować daleko 
idącą oględność. RATA 
Przedstawiciele» związku = oświadczyli, 
że w danym wypadku zarząd nie ponosi 
za strejk odpowiedzialności, gdyż musiał 
się on podporządkować uchwałom ogólne 
go -zebrania, Delegacja pracowników 
tramwajowych*oraz sekretarz OKZZ, zło- 
żylk p. prezydentowi gorące podziękowa- 
nie za pomyślne zlikwidowanie  zatargu, 
wyrażając przytem nadzieję, że interwen- 
cja prez. Rżewskiego przyczyni się. w zna 
cznym stopniu do złagodzenia stosunków 
wewnętrznych na tramwajach miejskich. 


=) 


Burzliwe zebranie tramwajarzy. 
„PRACA“ I CHADECJA NIE ZGADZAJĄ SIĘ NA 40 PROC. PODWYŻKI: 


Wczoraj w godzinach popołudniowych 
odbyło się w lokalu okręgowej komisji kla 
sowych związków zawodowych ogólne ze- 
branie pracowników tramwajowych, 


Jako referent wystąpił kierownik okrę- 
gowej komisji zw. zawodowych p, Trzebiń. 
ski, który w dłuższem przemówieniu zdał 
sprawozdanie z odbytej konferencji w ma- 
gistracie. Na wstępie wskazał, że po usil- 
nych staraniach przedstawicieli‘ pracowni- 
ków, oraz prezydenta, dyrekcja zgodziła 
się na 40 proc. podwyżki, Więcej wskazał 
referent nie można było już uzyskać i na: 


leży tą podwyżkę narazie przyjąć, nie wy-' 


starcza to jednak po krótkim czasie uzy- 
skać nową podwyżkę. W dalszym swym! 
przemówieniu, wskazał, że akcje pracow- 
ników i robotników wszelkich zawodów 
należy ujednostajnić i wszystkie zawody 
winny w przyszłości z jednolitą akcją, -— 
przez co też bez wątpienia da się więcej 
uzyskać, 

Jeszcze wyraźniej wreszcie wypowie- 
dział uchwałę konferencji delegat p, Fur- 
mankiewicz, że do 16 bm. obowiązuje 30 
proc., potem zaś odbędzie się posiedzenie 
magistratu łącznie z dyrekcją, gdzie praw- 
dopodobnie powzięta będzie uchwała o 40 
proc. podwyżce. ' 


Ostatnie wyjaśnienie wywołało oburze- 
nie wśród zebranych, którzy protestowali 
przeciw takiemu załatwieniu sprawy do- 
magając się choćby. w ostateczności ' 40 


proc. podwyżki od chwili wznowienia pra A 


cy. $ i 
Po pewnym czasie udało się przewodni 


stronie PPS, wobec 
przeciwni oświadczyli, że nie zgadzają się 
na takie załatwienie sprawy i opuścili salę. 


piątej klasy loterii państwowetj, gł 
nii jsze wygrane padły jak następuje: 


'27824- 73627, - 


czącemu uspokoić zebranych i śozuóczcła 
się generalna dyskusja, 
Pewna część zebranych, należących do 
partji politycznych N. P. R. i Chadeków 
wskazała na nieudolność przeprowadze- 
nia akcji przez zarząd związku, który je- 
unakże nie wyczerpał wszystkich możii- 
wych środków celem zmuszenia dyrekcji 
do uznania słusznych żądań pracowników 
a teraz widząc ze strejk jest przegrany, 
starają się wziąć pod opiekę dyrekcję K. 
E.Ł. że rzekomo ma olbrzymie deficyty 
i-wobec tego trzeba się zgodzić na própo- 
zycję dyrekcji, “ 


Wobec tego rodzaju przemówień pow- |- 


stała znowu burza na sali, była to już wal- 
ka partyjna, gdyż zwalczali się dwa obn- 
zy z jednej strony PPS. a z drugiej NPR. 
i Chadecji. > 

Jednakże większość na sali była po 
czego członkowie 


-, Potem po wypowiedzeniu się całego 


szeregu mowców podczas głosowania u- 
chwalono jednogłośnie z dniem 
przystąpić do pracy. sad 
IEEE NATE TR OPZZ ORATOR ASO 


dzisiejszym 


TABELA WYGRANYCH LOTERII 
(77 PAŃSTWOWEJ: 
Wczoraj w piątym dniu ciągnienia 


głów: 


« 100.000 mk. nr. 65159, > . 
Po 40,000 mk. n-ra 55004 35337 50488 
Po 29:00 nera 21,027: (5120. j 
Po. 25,000 mk. n-ra 4006 4577 25299 


l| Oboje niemowląt przesłano do żłobka „miejskiego, 


(kach zarznięte świnie. Jak się okazało świnie te 


Koło łódzkie, założóne z inicjatywy p. 
Jana Aużystaniaka wr. 1919, było pierw 
szem prowincionalnem kołem związku 
bibliotekarzy w państwie polskiem i 
statut tego koła posłużył, jako wzór prży 
tworzeniu innych kół prowincjonalhych, 
które powstały w porozumieniu z centralą 
związku w Warszawie. 


Działalność na gruncie łódzkim, przy 
której, iako z punktu oparcia, użyto 
biblioteki publicznej zapoczątkowała się 
przez dokłądne poznanie terenu pracy. 


W tym celu zarząd koła. które dzisiaj 
liczy 60 osób, rozpisał. kilkaset ankiet do 
wszystkich bil fotek: a) na terenie Łodzi, 
b) na terenie województwa. Zebraniem 
materjału, dotyczącego jedynego w całej 
Polsce spisu bibljotek, zajął się p. J. 
Augystyniak. Materjał ten jest niezmier- 
nie ciekawy i stwierdza, że Łódź posiada 
około 60 bibliotek, Ogólna liczba tomów 
w bibliotekach tych wynosj 220,000, co 


e z D o -ft 
Robotnicy wobec wymówienia umowy l 
_ w przemyśle włókienniczym. 
LIST ZWIĄZKU „PRACA“ DO PRZEMYSŁOWCOÓW. 


Związek zawodowy przemysłu włó- 
kienniczego „Praca“ wystosował do prze 
słowców pismo następującej treści: 

Wobec zbliżania się terminu, w któ- 
rym komisja składająca się z przedsta- 
wicieli stron zainteresowanych winna 
przystąpić do obliczenia wzrostu drożyz 
ny za czas od 19 lutego do 21 marca rb. 
na podstawie umowy z dnia 18 listopada 
1922 r. zawartej przy współudziale p. mi- 
nistra pracy Darowskiego, związek „Pra 
ca“ zwraca się do związku panów z żą- 
daniem w sprawie udzielenia podwyżki 
płac na tej samej podstawie, którą ustalili 
przedstawiciele związku panów i związ- 
ków robotniczych. 
`. Wobec tego zarząd związku „Praca“ 
stwierdza, że zerwanie wymienionej u- 
mowy przez związek: panów  spowodo- 
wać może poważne następstwa, jak rów- 


-PRA 


t 


„Przed sędzią Zaborowskim stawał 
Gecel Kranzkopi lat 24, oskarżony “o to, 
żę będąc urodzonym 22 listopada 1898 r. 
i obowiązany stawać do komisji przeglą- 
dowej od 17—3 kwietnia 1919 r. bez u- 
sprawiedliwiońej przyczyny —tegó “nie 
uczynił, w zamiarze stałego uchylania się 
od służby wojskowej podczas wojny. ' 

. „Na sądzie oskarżony, , z zawodu tra- 
arz, do winy się nie przyznaje, «dyż je- 


Kronika policyjna. 


Podejrzany napad. Przy vul. Południowej 12, 
zamieszkuje na parterze niejaki Hemja Urbach, 
właściciel sklepu zegarmistrzowskiego. _ Onegdaj 
po poludniu do mieszkania przybył nieznajomy mu 
izraelita, który oświadczył, iż ma kupców z Prze- 
myśla, płacących gotówką za kupiony towar. Za 
pośrednictwo żądał on 2 proc, obiecując przybvć 
z kupcami o 5-ej po-poł. Wieczorem o 7-ej przy: 
był ten „sam osobnik jeszcze z dwoma innymi i 
póczekali na Urbacha, a gdy ten przybył, prosili o 
pokazanie mu towaru. . Gdy U. wyjął z szuflady 
pudełko z kosztownościami, jeden z przybyłych 
począł go bić, podczas gdy drugi zatkał żonie usta 
by nie mogła wołać o. pomoc... Jednakże zostali 
oni spłoszenńi i zbiegli nic” nie zrabowawszy, (bip) 

Okradzenie restauracji. 11 b. m. o godz. 12 
zawiadomił: policję Marcin Prassel, właściciel re- 
stauracji przy ul. Pańskiej 39, iż w nocy tejże 'do 
jego restaurecji dostali się złodzieje -za pomocą 
wytrych i skradli wędliny, wódki i różne naczynia 
na sumę 4 miljony mk. | BW 

Jak się okazuje, złoczyńcy otworzyli najpierw 
drzwi kuchni, łączącą się z restauracją i z kuchni 
akienkiem do: podawania potraw * gościom woszii 
do wnętrza restauracji, Jeden'z podrobionych.klu 
czy złoczyńcy pozostawili w. drzwiach kuchni. Z 
pomieszczenia restauracji zrabowano 40 litrówek 
likioru firmy Baczewskiego. Nikolaszu i Wyskoka, 
30 litrów koniaku firmy Szmalenborg, 45, buteiek. 
wódki zwyczajnej, poznańskiej i konińskiej, 3000 
papierosów : Grand-Prix, 10 kig. cukru, 30 noży, 
talerze i t. p. (bip) R: 


Wyrodna matka. Do 4:go komisarjatu przynie 
sionó nieniowię płci 'żenskiej, podrzteonc, w bra- 
mie domu przy ul. Pańskiej 15 'i 'miemowlę płci 
Imęskiej, znalezione w domu przy ul, Szkolnej 10. 


„Amatorzy świń: Policja. zatrzymała 'zawodo+ 
wych 'złodziei Feliksa Dzwoniakiewiczaj zam, przy 
ul Aleksandrowskiej : 32 i Antoniego Woźniaka, 
zan. przy ul. Pópławskiej 18, kłórzy nieśli w wur 


vepe 


WO I ZYCIE. 
Pacyfista. 


przeciętnie wynos} przerażająco naa 
liczbę, pół ksiażki na jednego obywa |rech 
Działalność koła idzie także w kieru Mi 


technicznego ulepszenia bibliotek I c Polig 
telni w Łodzi. Z planów na najbliżst ja 
przyszłość wspomnieć należy 0 PAR ye 
urządzenia wielkich ‘kursów wzorowię yny 
bibljotekarskich, które odbęda się A knię 
prawdopodobniej na jesieni. Kursa dla | ust 
będą dwóch rodzajów: przymusowe Gli 

pracowników miejskich, 2) dla szerszy” BM 
warstw publiczności. Niezależnie ję | 
wspomnianych już poczynań koła W k k [Vni 
runku technicznego podnoszenia bibliote fop 
zarząd koła kierował organizacią cala | 
szeregu bibliotek: zorganizowane zost” bw 
biblioteki przy stowarzysteniu roboty f 


ków chrześcijan, przy związku „Pra i P 
i bibljoteki dzielnicowe P, P. S. Następt kiej 
z inicjatywy koła założoną została bib n 

teka publiczna w Czestochowie i Zgierz ty, 
które to bibljoteki publicze są w kontakć$ du 
z biblioteką łódzką. i; 


Ps 

fM 

10 

nież narazić może przemysł na bard lu 

dotkliwe straty, czegobyśmy sobie " lu 
życzyli. r eta | 

Ponieważ drożyzna znacznie wzrost | a) 


od daty udzielenia ostatniej podwyż M p 
w. dalszym ciągu wzrasta -- dodawsz lu 
do tego obecny zastój w przemyśle i ZW M | 
zaną z nim redukcię dni pracy w fabry” 4 
'kach; stawiano robotników į ich rodzin? 
w położenie wprost bez wyjścia. te 
Zarząd związku „Praca“ zdając sob 
sprawę z następstw przedłużania się S 
bęcnego stanu rzeczy zwraca uwagę | A 
nów na niewłaściwość ich postępowank 
względem robotników, jak również i na 
że za skutki wyniknąć z tego mogące © 
powiedzialność spadnie całkowicie o | 
związki przemysłowców. A 
Prosimy o udzielenie nam wyczerp™ 
jących odpowiedzi. bip. 
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Szcze za czasów okupacji mieszkał w 
Świsłoczy, gubernii Grodzieńskiej | "0 

został tam do r. 1921. W Świsłoczy poj, 
le: nie byi cgisszon” Po pawrocie 

Łodzi. oskarżony nie stawił się do wojsk? 
gdyż nie miał paszportu polskiego. ŚĆ 
dzia skazał Kranuskopfa na osadzenie 

więzieniu na przeciąg jednego roku, i 7% 
zasadzie amnestji połowę kary mu dat” 
wano. bip. 


pochodziły z kradzieży w Aleksandrowie, Spraw$ 
wraz z aresztowanymi przesłano do policji na pow 


łódzki. (bip) ; 
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KTO PRZYJECHAŁ DO ŁODZI 


. Hotel „Europejski”: B. Wajscr ze Lwow* 
B.. Tempelsman ze Lwowa, S. Błoncs z Lublis% 
M, Wajnberg, J. Goldenberg z Warszawy. L. 5% 
dorowicz z Wielunia. 


Hotel „Polonja: M. Rudinow, R. Rudinows * 
Białegostoku, J. Grosfeld z Włoszczowa, H, Rut 
nok z Warszawy, S. Aszkenazy z Kalisza, J. Gole 
man z Kowla, Owczarek A., Szapiro J, z Warsz8” 
wy, K; Leszkiewicz z Częstochowy, J. PorzeczkoW 
ski, M. Porzeczkowska z Radomsku, M. Rozen l 
blum, B. Kapłan z Warszawy. H. Sztrochlic z Pe 
dzina, J. Zezmer z Częstochowy, W. Hortzberá 
H. Hertzberg: z Radomska, S. Zanzman z Lublin® 
A. Dobosz, H. Arndt z Warszawy, E. Toperma% 

L Hofman ze Lwowa, J, Olewski z Łęczycy, S$ re 3 
denbaum z Lublina, A, Sznajder z Białegostoku J 

B. Tobiaschli z Babiec, B. Aftergut z Kfaków* 
Fraszkier z zydłowca, P. Frydman z Warszaw)! 
W. Sachsenhaus ze Lwowa, F. Karasiński, S. ZY 
bert,z Warszawy, 


"Hotel Savoy": Karilsztejn, W. Klienkowieś 
Z. Skotnicka z Warszawy, B.. Chmielnisti z KMP 
'száv J. Wigdorowicz z Równa, 'S. Rozensztcim $ 
Watszawy, A. Goldsztcin z Gdańska, H. Schwarm 
z Rygi, K. Pietrzak z Warszawy, 'T. Kawecki * 


z 


| 


Nowej Kuźnicy, A. Fulde z Pabjanic, K, Będe?” 


wyz Pabjanic,F, Kokcli z Łęczycy, *A. Mnisżelt 
z Krakowa, A. Ciandro z Berlina, M. Seul Z 
tapa, E Feldblum, H. Cukierwar z Warszawy: 
Weinktopf z Częstochowy, Mokrzyński z Warsza” 
wy, A. Kochanowski z Lublina, W. Bogusła** 
z-Mławy, J. Bojakowski z Warsza vy A. Kocha” 
nowski z Lublina, G. Walaszek z Gierałtowice * 
Salomonowicz 'z Kalisza. 


Czytajcie „Republilre”: 
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- DEPRECJACJA MARKI POLSKIEJ 
I JEJ PRZYCZYNY. 


kredytów. Takie wavnuki wytwarzają mo- 
nopolowe konjunktury dła jednostek, po- 
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i m 
Spadek naszej waluty jest już od czte- 
«tat; jedną z najbardziej palących kwe- 


| i AP społecznego i państwowego 
| e, 


|yczyne, którą podawano 

taj ik, Usttnięcie jej, miała jakby za do-|środków obrotowych 
|. "ciem 

1 Stabilizować naszą walutę. Teorje 


się w zależnośći od konjunktur eko- 


|, nych. Obecnie jednak doszliśmy już |trzebnej ilości środków obrotowych które 
|. Przekonania, że niema jednej przyczy- | umożliwiłyby wytworzenie 
!'eCz jest ich szereg i muszą one być |podaży towarów na rynku miejscowym, 
mogłoby być środkiem zaradczym _ prze- 
ciwko dróżyźnie. Zapatrywanie, że kredyt 
dyskontowy, udzielony przemysłowi 
i ty ad konieczność drukowania pienie- |jest czynnikiem obniżającym walutę, po= 
Aaa yjększająca się stale ich ilość oraz|nieważ pieniądze udzielone służą do dal- 
lona ich wartość metalowa, jak nie | szej produkcji jest zasadniczo słuszne. Prze 


ślędniane łącznie. . 
erwotną przyczyną spadku marki pol 


Mni 


bezcenienie marki polskiej, Stąd wynika- 
Na, leczność coraz fo nowych emisji, po- 
"aż dochody państwowe nie wzrastały 


i, ytworzyło się błędne koło, Nie- 


Ue w skutkach powodowały dalsze obez- 
„| me pieniądza, wytwarzając w nastę- 
"ie niedobór budżetowy. 
nk zaufania zagranicy, odegrał 
i Marka polska, nie posiadając okre- 
1,5] wartości złotej, jest oceniana zagra- 


1 Klujące się tam iloście, głównie używa- 
ku iż ceny wewnętrzne naszych pro- 
E są niższe od światowych, dowo- 

dł że kurs marki jest niepomiernie ni- 


» Probierzem jej wartości giełdowej. 
jzeoczono przytem moment spekula- 
4 Y- Zagranica nabywająca markę pol- 


gg, pęnia ją podług krajowej siły nabyw= 


Mię Wysoki procent na pokrycie dalsze- 
Mrke niżej jej siły kupcžej. 
niejszenie się siły kupczej było czę- 


tie 


Wiskiem nadmiaru środków płatniczych 
| Słasem u nas panuje ich brak. 

Zatem u nas może być objaśniana je- 
pie 


są, naimie równoznaczne z niedostate- 
ezic wykazują już obecnie hyperprodu- 

% w stosunku do zapotrzebowania kra- 
80, Nie odczuwamy tego, gdyż więk- 


w |siadających środki 
awsze starano się wynaleźć jedną |okoliczności do wyzyskania ich, 
jako główny |wiają t. zw. „paskarstwo”. Tak więc brak 


różdżki czarodziejskiej uleczyć |kredytów wytwarza drożyznę, która w na- 
ky o |stępstwie powoduje obniżenie wartości na- 
ach spadku naszej marki, zmie- |szego pieniądz 


ej brak pokrycia złotego spowodowały |oczono jednak ważną okoliczność. Nad- 
mierne zwiększenie kredytów  dyskonto- 
wych powiększając znacznie obieg pienię- 
źny ułatwi wycofywanie pieniędzy z obr>« 
stosunku do deprecjacji marki. W ten|tu na cele spekulacji walutowej 


udżetowy wywoływał nowe emisje |skiej działać może nadmierny eksport, — 
Przyczyniając się z jednej strony do stwo- 
rzenia dodatniego bilansu handlowego i 
będąc tem samem czynnikiem stabilizowa- 
w |nia marki, równocześnie zaostrzyć może 
„dłowaniu się wartości marki poważną |niedostateczność podaży na rynku miejsco 
wym, wywołując .drożyznę, Ta, jak. wspo- 
mnieliśmy obniża ‘wartość naszej marki 
“A wedle jej siły kupczej w kraju, gdyż |przy ocenie jejiprzez zagranicę. 


TA na pokrywanie importu polskiego. |wpływa również ucieczka kapitału zagra- 
trz nicę czy to drogą zwyczajnego przemytni- 
ctwa, czy też podstępów handlowych lub 
też nawet pośrednio 
W stosunku do swej siły nabywczej w |eksportu towarowego. 
s Boz stąd wniosek, że wew- |wynikiem zarówno braku zaufania do kra- 
17a siła kupcza marki bynajmniej nie |ju, jak niemniej braku możności znalezie- 
nia w naszych warunkach lukratywnej lo- 
katy gwarantującej zyski 'w „walucie sta- 
łej. Nierozważna polityka rządu przy wy- P 
twarzaniu podkładu dla przyszłego banku 
„,' Nie mniej dyskontuje jednak pewien |emisyjnego, którego nie umiał stwotzyć 
drogą kredytu zagranicznego wzmogła r 
spadku, Dlatego też zagranica ocenia |wnież znacznie nieufność dě marki. 


i usunięcie jednej przyczyny bez równocze- 
snegó usunięcia innych nie poprawi sytua- 
brakiem podaży towarów. Nie jest |cji. Rząd to obecny zrozumiał, 


Wytwórczością, przeciwnie, niektóre | polityki, która dąży do jednoczesr:go a- 
siągnięcia równowagi budżetowej wraż z 
opanowaniem drożyzny, ku przeprowadze- 
niu niekrępującej kontroli eksportu oraz |na misja polska, jadąca na Targi ljońskie 


obrotowe i stwarzają 
umożli- 


n 
i niedostateczność 


n 


b 


Zdawałoby śię, że wypuszczenie po- 


n 
dostatecznej 


nie r 


Również zniżkowọo) na kurs marki poł- 


t 


Na obniżenie naszej marki wydatnie |, 


i częściowo drogą 
Ucieczka ta była 


Wszystkie te przyczyny razem składa- 


ły się na obniżenie kursu haszej waluty. |g 
b tłómaczone inflacją pieniężną. Słuszne | Jest to krąg w którem każde poszczegól- 
pto w okresie początkowym naszego |ne ogniwo oddziaływa na drugie, a niemo- |W 
w | Państwowego. Lecz już od dawna |żliwością jest oznaczenie 

trostu cen i spadku siły kupczej marki, |nych lub drugorzędnych czynników, po- | 
Można tłomaczyć inflacją. Inflacja, jest | wodujących obniżenie marki polskiej. 


pierwszorzęd- 


Są one jednak ściśle ze sobą złączone 


jego 


Zrozumienie to jest widoczne z 


w Ć naszej Wytwórczości jest eksporto- |staraniu wciągnięcia kapitałów z powro- 


h à lub magazynowana. Brak dostatecz- 


nę Podaży wewnętrznej, jest następstwem 
p ostatecznego popytu wywołanego, bra 
e 


Wis środków obrotowych u szerokich 


upiectwa oraz niedosłatecznpścią 


CIAN EAEN AEN KARY TJ CTOS IT FT ORROT NA EAO S 


, Wiadomości gospodarcze. 


"Krajowe Zwiazku promysta widien, 


PA 


| o Wym związku przemysłu włók*-nni- 


| 


| 
| 


wywołał stroik pracowników. 


całym szeregu firm, zrzeszonych w 


Naj, powstają zatargi z pracownikami i 
Mier ami na tle rozesłanego przez wy- 
| Mada” związek okólnika w którym po- 
onie ano, że podwyżka (61 proc.) za luty 
itaw. tyczy płac pracowniczych i maj- 
Í kja dno "rozumieć, czem się K'erowal 
Owy zw., wywołując takniepotrzebnie 
jb, i niezadowolenie wśród zaufanych 
ższych swych współpracowników, 

dygąj tem jednak jest, że w kilku firmach 
imo Nawet do strejku pracowników, a w 
hiana | n, prz. „Kahan, Spiró i Ska“ Cegiel- 
© RBA, strejk trwa już ód kilku dni. 


tem do kraju, lub przynajmniej do prze- 
cidziałania ich wywozowi. Czy użyte zo- 
staną właściwe ku temu środki, okaże 
nam najbliższa przyszłość. 

Maurycy Ignacy Poznański, 


SYTUACJA W PRZEMYŚLE, 


Jak się dowiadujemy ze sier przemysło+ 
wców, redukcję przeprowadzono jeszcze w 
10 mniejszych fabrykach. 

Na prowincji, w Częstochowie przemysł 
czesankowych pracuje normalnie przez 5 
dni w tygodniu, podczas gdy przemysł ju- 
towy znajduje się w sytuacji bardzo cięż- 
kiej, Fabryka w Zawierciu zredukowała 
również pracę. bip. 

JAKIE BANKI OTRZYMAŁY PRAWA 

BANKÓW DEWIZOWYCH. 


AW. -- WARSZAWA, 12 -marca — 
Ogłoszono dziś wykaz banków dewizo- 


|wycl, które na mócy rozporządzenia mi- 


nistra Skarbu posiadają prawo dokoóny- 
wanią tranzakcji wanitami i dewizami 
zagranicznymi. Zarządzenie to pozostaje 
w związku z rezólucją senatu, wzywają- 


„lea rząd do'nrzedstawienia wyników. kon='. 


szego miasta, jest podjęcie projektu wybu- 
dowania kolei elektrycznej Łódź-Rokici- 


cych ciężkich warunków walutowych gro- 
stratem m. Łodzi postanowiło wykonać tę 
ści tej kolejki dla rozwoju gospodarczego 
lej okolicy przez którą przebiegać będzie 
trasa, jak niemniej zapewniona rentowność 
jej były bodźcem zachęcającym do realiza- 
cji projektu budowy. Inicjatywa ta została 


skie instytucje finansowe, które przyrze- 


ków oraz w związk 
rzeniami kredytowymi rządu. 


sób nienormalny na cenę 


SI 


Kredytowy, 


Kolejka Łódź -- Rokiciny -- Tomaszów. 


W NAJBLIZSZEJ PRZYSZŁOŚCI ZOSTANIE OGŁOSZONA SUBSKRYPCJA 


NA AKCJE TEJ KOLEJKI. 


Oznaką tężyzny sfer gospodarczych na- 


y-Tomaszów mazowiecki. Mimo panują- 
o wybitnych obywateli łącznie z magi- 
udowę. Świadomość niezwykłej doniosło- 


ietylko Łodzi i Tomaszowa, ale też ca» 


srchyłnie powitana nr.:ez pul- 


ly swój udział -> subskrypcji. Co więc, 


parę bardzo poważnyć banków zagra = 
cznye”* ' 
jąc się o wzięcie udziału w finansowaniu 
kolejki, która odegra wybitną rolę w roz- 
woju i r:spc'eniu łódzkiego okręgu prze- 
mysłowego. 


EESEL CZ RE XRC PODROZE TWW TORT E A ZAC TYT YZ SAES OBTA TOI EA SESTO TRTEWIACTAC 2 DOE CA 


'zresuje się tą sprav- i "biega- 


roli nad operacjami dewizowymi ban- 
z ogólnymi zamie- 


Jak wyjaśnia ministerstwo skarbu 


główną przyczyną redukcji banków de- 
wizowych było z jednej strony utrudnie- 
nie kontroli nad znaczną ilością tego. ro- 
dzaju banków, z drugiej zaś niewspół- 
mierność między zapotrzebowaniem de- 
wiz,-a ilością ich na rynku, 


a więc znacze 
1a liczba pośredników wpływała w spo- 
cych walut. 
Prawo dokonywania tranzakcji zag- 


ranicznymi walutami I dewizami otrzy= 
mały następujące banki: kcyjny Bank 
Hipoteczny, Aka, Związkowy, 


Bank Anigelsko-Polski, Dyskontowy w 


Bydgoszczy, Dyskontowy w Warszawie 
Francusko-Polski 
Handlowy, Dla Handlu | Przemysłu oraz 
Kredytowy w. 
ki Łódzki, 


andlowy w Łodzi, 
Warszawie, Bank Kupiec- 
Kwilęcki, Potocki i S-ka* w 


>oznaniu, Bank Małopolski, Bank Prze” 


a i m pame Przetyslow 
ców Polskic znaniu, Przemysłowy 
-Iw WESA: 7 Ahk Ślaski. Bank Towa- 
rzystw Współdzielczych, Zachodni Zwią 
zku Spółek 


Zarobkowych w Poznaniu, 
olski Krajowy, Polski Handlowy, Pol- 
ki Bank Przemysłowy Bank Kredytowy 
Eskontowy, Prywatny Handlowy 
ilnie, Ziemski Hipoteczny, Ziemski 
ły, Zjednoczonych Ziem Pol- 
kich, wreszcie Syndykat Przekazow 

nków Polskich, nadto po jednym od- 
Ma tych banków w Warszawie, Bia- 
łej-Bielsku, Bydgoszczy, Krakowie, Lwo 
wie Łodzi, Poznaniu i Wilnie. 


Oddziały tych banków w innych mia |- 


stach będą posiadały jedynie prawa ko- 
misjonerów dewizowych. 


NACZ CZYNIĄ TRUDNOŚCI MISJI 
/POLSKIEJ NA TARGI LJOŃSKIE. _ 

AW. — WARSZAWA, 12 marca — 
Dziś nadeszła wiadomość, że ekonomicz- 


spotkała się z wieloma .rudnościami, czy 
nionymi przez władze niemieckie na prze 
strzeni między Berlinem a  Strassbur- 
giem. 
POŻYCZKA ZŁOTA W NIEMCZECH. 
PAT. — BERLIN, 12 marca — Dziś 
ogłoszona została subskrypcaj pożyczki 
złotej. Zamknięcie subskrypcji nazna- 
czóńo na dzień 24 marca. 


GIEŁDY. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
WARSZAWA; 12 marca. (PAT). 


giełdy warszawskiej. 
` GOTÓWKA. 

Dolary Stanów Zjednocz. 

Dolary kanad. 44500. 

Marki niemieckie 2.20—2.15. 

CZEKI. 

Belgja 2370—2400. 

Berliñ 2.18—2,67'/,. 

Gdańsk 2.17—267'/:. 
Londyn 222000—218000. 

Nowy Jork  45800—44000 

Paryż 2800—2775. 

Praga 1370. 

Szwajcarja 8550—8400. 

Wiedeń 6450—64. 

gy AKCJE. 
Benk Dyskontówy 34000. 

Bank Handlowy 6800061750. 
Bank Małopolski 2500—2700. y 
o Reak dla Handlu i Przem. 22230--22070. 


Ostatnio, prace przygotowawcze posu 


nęły się znacznie naprzód. W skład komi- 
tetu organizacyjnego wchodzą pp. 
Geye:, Edward Heiman, Adam Osser, Wt- 
Landsberg, dyr. Szalborski, hr. Ostrowski, 
oraz prezydjum magistratu w osobach pp. 
prez, Rżewskiego “i wicepr, Pogonowskie- 
go i Waryńskiego, Na przewodniczącego 
komitetu powołano p. Karola Geyera, na 
zustępcę p. wiceprez. Pogonowskiego a na 
sekretarza dotychczasowego 
wstępnych prac technicznych p. inż Brzo- 
zowskiego. 


Karol 


kierownika 


` 


Komitet powołał komisję propagando- 


wą, zapraszając do niej pp. Mieczysława 
Herza, dr. Leszka Kirkiena, Pinkusa i me- 
cenasa Stypułkowskiego. 


Publiczna subskrypcja zostanie ogło- 


szona w najbliższej przyszłości. Udział ma- 
gistratu obracać się będzie w grenicach 
do 20 proc. kapitału zakładowego. 


Bank Kredytowy 14300—15000. 
Bank Przem. 3300. j 

Bank Przem. Lwow. 3350—3435, 
Bank Zachodni 64000—62000, 

Bank Zjedn. Ziem. Pol. 14500. 

Bank Zw. Sp. Zarobkowych 17000—16000. 
Cukier 171000—170000. 

Częstocice 153000—154000, 

Firley 21000—22000. 

Drzewo 6150—6000. 

Węgiel 164000—158000. 

Cegielski 110000—108000. 

Lilpop _80000—81000. 

Modrztjów 75000. 

Ostrowiec 72000. 

Orthwein 15500, 

Zieliński 32500, 

„. Rudzki 43000—43750, III em. 37000. 
Starachowice 41000, V em. 3500035250. 
Ursus Hem. 10750—11000. 

Pocisk 4850—5000, 


Parowóz 14300—14500. i e 


(Zieleniewski 103000—10100o. 
„Żegluga 3700—4000. 
Żyrardów _1.550.000. 
Borkowski 6200—5800. 
dabłkowscy 13000—13250. 
Haberbusch 27500. 

Nafta 6600—6750. 

Nobel 17100—17150. 
Rylski. 5000. 

Puls 32000—33500, 
Chodórow 47000—45000. 
Gosławice 58000—60000. 
Michałow  35000—38000, 
Ćmielów 34000—33000. 
Spiess 16500—16100. 
Spirytus 51000. 
Pustelnik 19000 
Bednawski 16000. 
Norblin 22000—19500. 


GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
BzxRLIN, 12 marca. Giełda urzc "owa. 
Warszawa 46 (46) 

Marka polska 46 i pół (46 i pół) 

Nowy York 20.762,96 (20.850) 

Londyn 97.755 (98.200) 

Paryż 1.261.83 (1260) 

Wiedeń 28.82—28.98 (29.70). 

Praga 61.743 (620 icdna czwarta) 

Włochy 99.790 (1001) 

Belgja 108.228 (1.084) 

Rudap ' -89—695 (705) 

Szwajcarja 3.880,27 (3895) 

GDAŃSK 12 marca, Giełda urzędow=. 

Warszawa 41.28 —45.62 

Marka polska 47.88—48.12 

Nowy Y>rk 20.698,12 — 20.801.88 

Londyn 97.389,93 — 97.869.07 

Poznań 45.38—45.62 

Holandja 8.184,46—8.235,54 

ZURYCH 12 marca. — (Zamknięcie g'ełdy), 

Warszawa 0.0112; >" -y York 5.03575; Londyn 
25.24; Paryż 32.45; Wiedeń 0.00745; Praga 15.95; 
Włochy 25.72; Budapeszt 0.173 trzy ósme; Sofja 
3.10; Belgrad 5.65; Bukareszt 2.60; Berlin 0,0259 


KA-KA-DU 
Jutro, w środę dnia 14-śo b. m. 


Wieczór jubileuszowy 
Dyr. W. Lina 


LĄ Gały zespół z jubilantem na czele w no- 


,. wym repertuarze, 890—4 
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Żydowski Teatr || Przedstawienia żydowskie. — Dziś, we wtorek o g. 8.30 wiecz.|[J" T 
PEC ' , 3 aklach Kal Korektor Fortepianów tFisharmonji 
SCALA“ | „Księżniczka Czardaszka* 7kistuprymadomy NEcHAMA. B isl Kiepk 
37 JUTRO,.0 godz, 8.30 histo: N l 3 t « ronisiaw e P o 
Ceglelniana Ne 18 DEE ryczna operetka Goldfadena 9% M amita”. Bilety w kasie teatru, 


i Trauguta (Krótka) Ne 10 
DT JEBI SORE RE BYK RSE BSZINAA H PARA WADA NAA DA 
Ogł i 
głoszenie. 

Wydział Zdrowotności Pnblicznej Magistratu m. Łodzi 
niniejszym podaje do wiadomości, iż Regulamin Sani- 
tarno-Porządkowy, obowiązujący na terenie m. Łodzi, 
winien być wywieszony w Każdym domu i na wi- 
docznym miejscu ($ 28 regul. S. P.) 

Pp. właściciele nieruchomości regulamin ten za opłatą 
marek 500 nabywać mogą w Wydziale Zdrowotności 
Publicznej, Plac Wolności Nr. 1, poss) 11, codziennie 


(z wyjątkiem niedziel) od godziny 9 do 11 rano w ter- 
minie od 12 marca do 31 marca r. b. 


Magistrat m. Łodzi 
887—1 Wydział Zdrowotności Publicznej. 
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DZE ZLZZ DZ DZ P 4 
Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 
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